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WABUNKI PAZNYTWYKATY: 
PRENUMERATA tniejdcowa 4 odbiera: 
niem numerów w administracji „Dcha” 
1 at. iU gr. Odnoszenie do domów 40 st. 
Od dnia i stycznia 1934 r. prenumerata 
samiejscowa a przesyłką pocztową wy- 
posg at. Si gr. mies, iub 7 zł, kwart 
(pfry zapłacją r 
Pzutuuerzie gagraniczoa é sł öf g 
Afiykuiy madësiano odg damnczfniś hő 
mrarjium uważano (6 ©  Ugzpiatar 


Rok XI. Nr. 109. 


Łódź, piątek T9 kwietnia 1935 r. 


CENY OGŁOSZEŃ. 


Przed tekstem t. |. l-sza strons 40) gr, 
za w. m-m l tam. sts, 6 tam. w tekście 


najmniejsza ogloszenie 120 gr. dla 
bezrobot 1 zł, Ogłoszenia dwukolorowe 


o 50 proc. drotaj: ogłoszenia zagranicz= 
ne i trójkolorowe © MXU proc. drożej, 
Ogloszenia niwokatów ryczałtem 25 zł — 


Ceny ogłoszeń nledzielnych są © 
25 procent droższe. 

Za termin druku $- treść ogłoszeń 

administracje nie odpowiada, P, K O. 


OWA OCENA NIEZDOLNOŚCI W NIEMCZECH, mmm Prermmjer bułgarski wyjaśnia EE 


TYLKO ZUPEŁNI KALECY 


edą zwalniani od služby wojskowei. 


 Bęrtin, 19 kwietnia. Prasa ogłasza szCze- | preyznaoia kwailifikacyj fizycznych przy po- 


"we postanowienia, określające warunki 
snem jest, że w każdym wypadku nie- 


iKcja antyżydowska na Litwie. 
Interwencja rabinów w Kownie, SEEM 


RYGA, 19. 4. — Z Kowna donoszą: l cić się ze skargą do władz centrzlnych. 


Pow. taurogskłm od pewnego czasu 
Wtarzają sie wystąpienia antyżydow 
e, Datuje sie to głównie od czasu zni- 
€c:a kilkuleiniej dziewczynki chrze- 
lanki, o której porwanie posądzają ży- 
W. Ponieważ zajścia antyżydowskie 
Ybrzfy charakter zorganizowanej ak- 
związek rabinów postanowił zwró” 


biektywny reportaż Francuza We Włoszech i w Rosji === 


Jak podaje prasa kowieńska, 
gosierajny zwiazku rabinów 
złożył w tej sprawie obszerny memorja 


sekretarz 
Icykowicz 


ministrowi spraw wćwnętrznych pik. Ru 
telce, który obiecał wydać odpowiedn'e 
zarzadzenia, celem zlikwidowania wy» 
stąpień antyżydowskich. 


o stosunkach w Polsce. =m 


Paryż 19,4, W „Le Journal“ p, Emil 
budroyer w dalszym ciągu drukuje 
Fe reportaże z Poiski. Autor w sposób 

tktywny i przychyłiy ocenia wysił- 

polskie, stwierdzając, iż symboim 

Mości Polski jest Marszałek Piłsuds' 
| Dalej opisuje on rozwój armji polskiej 


zaznaczając, iż na niej tylko opiera się 

potęga kraju. W zakończeniu autor o- 

świadcza, że podeirzbnia francuskie 
ddotknęty Polske, 

powodując nad brzegami Wisły pewną 

mgłę, którą można rozprószyć przy do- 

brej woli, 


x *zkały stale od dłuższego czasu w 
Mie, w Niemczech, postanowił wobec 
Ych szykan powrócić do Polski. W 

ażm ziłświdował on cały swój ma 
£ w Altone, a uzyskaną w ten spo* 

i gotówkę ulokował sprytuie między 
tukami budolki terniosowej, do której 


raten dia zmylenia czujności strażni- 
celnych 


nalał gorącej kawy, 

"kowawszy swoje manatki, wyjechał 
nann z Altony do Bytomia, a następ 
Zamerzał tramwajem przejechać 
= punkt graniczny w Łagiewnikach. 
8 Cdcząs rewizji celnej po stronie nie 
kiej pod Łag'ewn.kamt, Najma za 
*wywał się do tego stopnia niespokoj 
p Że musiało to wzbudzić podsjrzenia 
i tak w stosimką do żyda i przedzone 
strażnika celnego, który poddał go 
„utownaj rewizji osobistej. Nałmann 
al się jednak przy zakończeniu re- 
zji osobistej coraz więcej poda beony 
tego też s wreszcie pod- 


4 Zczegółowemu badaniu butelkę ter 


Sowa, 


Ku największemu zdumieniu urzędni: | 


celńtych okazało się wAzszcie, że po 


słowy Najmana ukryt między ścianka | 


telki plik banknotów niemieckich 


Sume 11,000 marek. a pozatem pesety | 


si i dolary. Ogółem Najmann usilo- 
I przemycić do Polski 


około 12,000 | 


stek, czyli około 25,000 złotych, które | 


*ywiście t42gły konfiskacie. Najman 
 oychast przytrzymano i odstawio 
|,40 więzienia w Bytomiu, poczem 
mann będzie cdpowiadał przed są- 
"1 za usiłowane przekroczenie przepi 


Czy jesteś członkiem 


„.O.P.P.? 


wyraźnie stwierdzić, 


borze wojskowym w Niemczech. Charaktery czy dotyczy ona tylko obowiązków wojsko- 
zdoiności do służby lekarze obowiązani są 


wych danego osobnika,  Motywowane. to 
jest tem, że wyniki oględzin lekarskich przy 
poborze zużytkowane mają być: ewentualnie 
dla służby 

w „kadrach pracy 


oraz że nawet osoby, obarczone  ciężkiemi 
wadami fizycznemi, mogą ' przedstawiać 
zdolną do pracy siłę, oczywiście w pewnych 
ograniczonych ramach. Jako zupelnie nie- 
zdolni uważani będą ci, którzy spowodu wad 
cielesnych lub umysłowych będą stale pozba 
wieni | 
' możności zarobkowania. 


——:0):-— 


powody internowania opozycji 


Sofja, 19 kwietnia. (PAT) Prezes rady 
ministrów gen. Ziatew wyjaśnił wobec przed 
stawicieli prasy motywy internowania b. 
premierów Gorgjewa i Cankowa, oświad- 
czając, że od czasu swego ustąpienia Gor- 


rozsiewali pogłoski, 
skierowane przeciwko rządowi. Co się tyczy 
Cankowa, to nieżyłko nie przystąpił on do 
rozwiązania swej partjł, zgodnie z postano- 
wieniami prawa, lecz nawet ogłosił odezwę, 


giew i jego przyjaciele zbierali się często zawicrającą szereg nieuzasadnionych oskar= 
jawnie lub tajnie oraz żeń. 
=—Q)o— 


EKSPLOZJA W SKŁADZIE PORCELANY- 


EEE Zagadkowy wybuc 


Stanisławów, 19. 4. — Dziś około go” 
dziny 3-ej nad ranem nastąpił wybuch 
w wielkim składzie porcelany firmy Stat 
ter i Zeimer, mieszczącym się przy uli- 
cy Trzeciego Maia. Towary bardzo zna” 
cznej wartości uległy zniszczeniu. Na 


h w Stanisławowie, EM 


| micjsce przybyły natychmiast władze 

bezpieczeństwa i prokurator, przeprowa 
dzalac dochodzenie. Straż pożarna zaję* 
|ta jest usuwaniem zniszczonych towa- 
| Straty narazie nieusta'one, 


owróciła zima. 


Mediolan, 19. 4. — W ciagu wczoraj 
szego dnia. zanotowano w północnych 


denerwowanie zdradziło przemytnika. 


SKARB W TERMO 


CELNICY $KONFI$KOWALI CAŁY MAJĄTEK KUPCA, EE 


Matowice, 19,4 Pochodzący z Zagłę: |sów dewizowych. Po odcierpieniu kary | do granicy polskiej, alo już bez... 
abrowskiego Berek Najmann, za- | Najmann odstawiony będzi:  szupasem | ki. 
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mm ŚNIEG NA RIWJERZE I W LEN 


Włoszech nawrót zimy. 

Temperatura opadła do 0 stopni, zaś 
góry pokryły się śniegiem już na wyso 
kości 700 metrów. Warstwa nowego 
Śniegu wynosi 25 centymetrów ł więcej. 


Szczyt Mottarone, ulubione miejsce 
złazdowe dla narciarzy z Medjolanu: 
stał się znów dostępnym dla tego sportu 
zimowego, 

Również krajobraz Riwiery zupełnie 
nieoczekiwanie przybrał 


wygłąd zimowy. 


W Livorno sza'ał wczoraj gwałtowny 


gotów | wiatr, który wyrządził znaczne szkody. 


Silne opady śnieżne zanotowano rów" 
ae 


Lud podkrakowski podczas wielkopiatkowej pielgrzymki do-,„ Bożego Grobu” (Obraz F. Stachiewicza) 


| 
| 


INGRADZIE. em 


nież w północno włoskiej nizinie koło 
Płancenzy, 


W Dolomitach komunikacja w wielu miej 
scąch została przerwana spowodu 


zasp śnieżnych, 


snieg posunął się aż do przedmieść 


Trienti. 


WILNO 19.4 Znaczne oziębienie, które 
doprowadziło do przymrozków w północno 
wschodnich województwach Polski, na całej 
Białorusi sowieckiej spowodowane zostało 
huraganem śnieżnym, który szalał na tere- 
nie Petrowawodzka. 

Równocześnie spadły znaczne zwały śnie 
gu, przyczem w niektórych miejscowościach 
grubość śniegu wynosiła 70 cm. Uszkodzo. 
ne zostały połączenia telegraficzne i telefo. 
niczne, połączenie z Leningradem w ciągu 
dwu dni było przerwane. 


——e 


Dolar 5.26. 


Prywatnie dołar paplerowy w żądaniu 
5,29 w płaceniu 5,26, dolar złoty w żą- 
(daniu 9,15, w płaceniu 9,10. funt angiel- 
| ski w żądaniu 25,70 w płaceniu 25,50, ru 
bel złoty w żądaniu 475 w  płacenin 
4, 65, marka w żądaniu 2,00 w płaceniu 
1,99 za 100 fr. francuskich 35.10 w płace 
niu 35.00 . Bank Polski w godzinach ran 
nych kupował dolary po'5,25 i 5,26. Fuu 
ty angielskie 25,45,' 


Strajk brukarzy trwa 


Za tydzień otwarcie ofert. 


Łódź, 19.4. Miejscy robotnicy sezono 
wi zażrudmiem przy drodze Łódź-Łagie 
wniki i przy robotach  przygotowaw- 
czych wodociągowych, a m. in. przy bu 
dowie zbiornika na Stokach kończą pra 
ce przedświątęczń? w dniu dzisiejszym 
co zadośćczywi 5cio dniowemu tygodnio 
wł pracy robót sezonowych. Podjęcie 
robót po świętach nastąpi we wtorek, 
przez co również sezonowcy mie utracą 
mic z tygodnia pracy, 


Wszelkie prad: związane z zabruko 
waniem ulic leżą odłogiem  naskuteęk 
strajku brukarzy, przez co kilkuset sezo 
nowców nie może przystąpić do pracy. 


W przyszłą sobotę 27 bm. mastąpi ot 
warcie ofert prywatnych przedsiębioc- 
ców na roboty brukarskie Łodzi j o ile 
do tej pory brukarze miejscy nie ustąpią 
z zajęr:go stanowiska miasto odstąpi od 
wykonamia prac brukarskich we wła- 
snym zakresie, 


— 
1 


Bir. 3 


Straszna zemsta sponiewieranej dziewczyny. BEER 
Oslepiony amator miłostek. 


Warszawa, 19, 4, — Nadzwyczaj przy Nazajutrz, gdy podoficer nie spodzie- 
kry proces odbywał się w Sądzie Okrę | wając się niczego» przyszedł do mieszka 
gowym, gdzie ławę oskarżonych zajęła | nia kochanki, dziewczyna powiedziała 
3d'letnia Zofja Palestrant, która pozbawi | mu. że chciałaby iść do kina i pod pre- 

tekstem przebrania się udała sie na chwi 

ię do kuchni, W tym czasie Grzezdala 

Przed kilku łaty plutonowy, bawiąc | siał przed lustrem i poprawiał sobie wło 
chwilowo w Warszawie, zapoznał się!sy. Palestrantówna na palcach weszła z 
z Zońją Palestrant. z którą nawiązał s o| 
sunki miłosne. Młodzi mieli sie pobrać: 
lecz Urzegdala odkładał ciązie 
ślubu, dowodząc, że władze wojskowe trzymane przez dziewczynę naczyniie, 
odmawiają mu zezwolenia na małżeń-!| wskutek czego reszta płynu wylała się 
siwo. Przebywając stale na Kresach. plu| na Palestrantównę. 
topówy od czasu do czasu tylko zjaw'ał Zemsta była straszna, albowiem pod 
się w Warszawie j widywał z dziewczy joficer uległ całkowitej utracie wzroku, 
ną. Ta znów łudziła się. że podoficer wy | tak że przeniesiony został w stan nie“ 
kona obietnicę. Posyłała mu pieniądze, |czvnnv. Palesirantówna 
o które się upominał. i żyła jedynie na”|da winy. lecz tłumaczyła się. że nie| 
dzieją, że kiedyś połączy się węzłem |chciała pozbawiać go wzroku. lecz mia- 
małżeńskim z człowickiem, który był la zamiar jedynie oszpecić go. | 
ojcem jej nieślubnego dziecka. | Na rozprawie dziewczyna przez cały | 

W lipcu 1934 r. nastąpiło ostatnie spot i czas zalewała się gorącemi łzami. 
kanie kochanków. które zakończyło się | glównv świadek oskarżenia wvs 
tragicznie. Kiedy na nalerania dziewczy szkodowanv podofice 
nv plutonowy odpowicdzia! jej katego- sądu w towarzystwie przewodn 
rvcznie. że żenić się z nia nie może, Pa Związku Podoficerów Rezerw 
les'rantówna gorzko rozpłukała się. doła wniósł także 
Wnet jednak uspokoiła sie i poprosiła | dożywotną rente, 
(irzegdalę. ażeby przyszedł do niej na- Sad po wysłuchaniu przemówienia 
znłutrz, Palestrant bowiem postanowiła |cbrońcv dziewczyny, adw. Merlińsk'ego 
zemścić się na kochanku za złamanie |skazał Palestrantównę na 3 lata więzie” 
iej życia. - nia, l 

amma’. ann 


KOMUNIKACIA AUTOBUSOWA 
T maea. 


w okresie świątecznym. EEEE 

WARSZAWA 19.4 Komunikacja samocho 
dowa Polskich Koiei Państwowych ulegnie 
w czasie świąt Wielkanocy kilkunastogodzia 
nej przerwie. Od godziny 19 w dniu 20 bm, 
(Wielka Sobota) do godz. 11 w dniu 21 
bm. (pierwszy dzień świąt) ruch zutobusów 
na wszystkich linjach oddziału warszawskie | według normalnego rozkladu. 


S? TF 
sma  Organizacia Biura Głównego Fe=m 


Funduszu Pracy. 


Warszawa 19,4. W związku z połącze | działów; administracyjny, finansowy, or 
niem Funduszu Pracy z Funduszem Bez | ganizacji rynku pracy, robót j pomocy 
robocia przeprowadzona została reorga | społecznej. Ponadto wyrektorowi Fun- 
nizacja organu centralnego Funduszu |duszu Pracy podlegają 3 biura: studjów 
Pracy— biura głównego w Warszawie | prawne i ubezpieczenia na wypadek bez 

Biuro główne posiada obecnie 5 wy” trobocia. ; 


omas”. © zany 


Chytry Kupiec wpadł... 


Rok aresztu za próbę przekupienia urzędnika, KM) 


m 


ła wzroku plutonowego Korpusu Ochro 
ny Pogranicza, Antoniego Grzezdali. 


y. Grzeg” | 


go będzie całkowicie wstrzymany. Autobusy 
które wyruszą w drogę w dniu 20 bn. przed 
godziną 19 dojdą do swych stacy] krańco. 
wych. 

Począwszy od godz. 11 w dniu 21 bm. 


Z Pszczyny donoszą: „Europa* w Katowicach. Po tej rosne | 
Kupiec żydowski, Chiel Ginsberg z | wie Ginsberga aresztowano i obecnie od 
Oświęcimia. zajmował się na Górnym |nowiada on przed Sądem Okręgowym 
Slasku skupywaniem worków. w któ-|w Katowicach. 
rych dostarczano mąkę dla różnych or” Oskarżonemu nie pozostało nic imme- 
ganizacyj opieki społecznej, względnie! go, jak przyznać się do winy i prosił sąd 
dla biednych i bezrobotnych. W Pszczy, 
nie 0. zakupywał również worki z wyj 
działu Powiatowego. Zachłannemu han-|rok bezwzględnego aresztu 
dlarzowi nie wystarczał jednak zysk na |grzywny, oraz na ponoszenie kosztów 
drodze uczciwej i dlatego też szukał za | postepowania karnego, Wyrok ten powi 
robku na innej drodze, przyczem dla|nien być przestroga dla wszysikich tych | 
swych manipulacyj zamierzał wciągnąć którzy przy pomocy lapówck staraja się | 
urzędnika. dla siebie drogą nielega'ną zdobyć pew- | 
W czasie zawierania pewnej tranztk | "e zyski. | 
cii w Pszczynie usiłował on mianowicie 
przekupić urzędnika Wydziału Powia” 
towego, Ludwika Matuszkę z Pszczyny. 
Namawiał on zo. by zdradzał mu ceny, 
oferowane za worki przez jego konku” 
rentów: obiecując mu za to jednorazowe 
wynagrodzenie w wysokości 100 zł. 
Pozatem ofiarował Ginsberg urzędniko- W magli Peiczyńskiej w Gnieźnie przy 
wi po 250 zł. od każdego i'ysiąca zaku” ul. Grzybowo wydarzył się wypadek, który 
pionych z Wydziału Powiatowego wor= | pociągnął za sobą śmierć 7-letniej Czesia- 
ków. l y panai z zamieszkałej przy ul. 
Matuszek pozornie zgodzi! się na proj Srzybowo 25, 
pczycję Ginsberga, lecz zawiadotnił o Wybrała się ona wraz z matką i ciotką 
wszystkiem swe władze  przełożon”, | 90 magli, gdzie — jak to zwyczaj u dzieci 
które ze Swej strony zawiadomiły pofi*| — kręciła się dokoła masta, W pewnej 
cię. Nastepnie już w porozumieniu z po-| chwili dziewczynka znalacia się między ma 
licia Matuszek umówił sie z Ginsber- giem a ścianą. Zajęte przy maglowaniu bie 
ciem. że spotka się z nim w kawiarni lizny kobiety nie zauważyły grożącego jej 


chaniu Matuszka skazał Ginsberga na 


Z Gniezna donoszą: 


Zagadka ludzkiej psychologji. 


f 


powództwo cywiine 0 Ą 


na wszystkich linjach ruch zostanie podjęty | bieżąc 


Magiel zabójcą. 
SZM  Zgruchotana pierś dziecka. 


feno 


Pewność zdrowia-skarb to duży 
OLLA” wiecznie Ci postuży ? 


CD! 


bd . a 
Zdarzenia i wypadki 
ubiegłej doby. 
| (=) Rząd niemiecki złożył ambasadorom 
kuchni do pokoju i stając za nim oblała | Włoch i Angliji bardzo ostry protest w spra- 
mu twarz Źrącym płynem. Grzegdala | wie stanowiska, zajętego przez Anglję i Wło 
termin | chwycił się rękoma za twarz, potrącająg | chy w Stresie i Genewie. 


(—) Senator Borah złożył w senacie pro 


lania pożyczek państwom i osobom prywat- 
nym poza kontynentem Ameryki. 


Senator Borah motywuje swój wniosek | przestępcy dotarła do wydziału* śledczego, | Adres: Karola 2 lub tel. 102: 
| lab Piotrkowska 11. 


tem, że każdy grosz pożyczony Europie po- 


przyznała się | szedłby na cele wojenne. 


(—) Gabinet bvigarski podał się do dy- 
misji spowodu internowania b. premiera Can 
kowa i innych przywódców opozycji. 

(—) Sąd przysienłych w procesie 21 


Jako | schutzbundowców skazał Aleksandra Eifle- 
j tąpił DO | ra, szefa sztabu Schutzbundu, na 18 lat cięż 
r, który przybył do kiego w 


ika ZE | kasjera 


ięzienia, Rudolfa Loewęgo, głównego 
— na 15 lat, Frantza Musila — na 
12, Josela Sispela, Johanna Pokornego 


każdego na 10 lat. Z pozostałych przywód- 
ców okręgowych 2 skazano na 8 lat, 2 — 7, 
jednego na 5, jednego na 2, jednego na 11 
pół, pięciu na 1 rok. Uniewinniono tylko jed- 
nego. 

(—) P. Litwinow opuścił Genewę uda- 
jąc się do Paryża, gdzie w dalszym ciągu 
toczyć się mają rokowania mające na celu 
zawarcie paktu wzajemnej pomocy między 
Francją a Sowietami, 

(—) W Tomsku samóchód policyjny 
przejechał na śmierć jakiegoś żebraka. 
Wszczęte dochodzenie  ustaliło, że żebrak 
ów jest bratem Grzegorza Rasputina 

(—) Władze wojskowe obwieściły, że w 
ym roku ma ćwiczenia wojskowe zo- 
staną powołani podoficerowie | szeregowcy 


| roczników 1911, 1909, 1907 ¿ 1904. 


(=) Dzięki interwencji Towarzystwa 
Opieki nad Zwierzętami pociągnięto od od- 
powiedzialności karnej za barbarzyńsk'e 
skubanie z pierza żywych gęsi hurtowników 
drobiu przy ul. Pojezierskiej w Łodzi: Fryd 
mana Szmula (Północna 14)  Feldermana 
Szaję (Wolborska 24)  Chajma Fiajszkera 
(Piłsudskiego 12) Izaka Chleba (Pojczier- 
ska 1134  Brzyskiego Lejba (Piłsudskiego 
35). 
(—) Na regulację Neru1 Łódki w Kon- 
stantynówie pod Łodzią Pundusz Pracy prze 
znaczył 150.000 złotych, -* 

PR A 


Stale chłodno. 
Stan pogody w Łodzi. 


ŁÓDŹ 19 kwietnia. W dniu dzisiejszym, 
o godzinie 8 rano temperatura 6 


| stopni powyżej zera. (Najniższa temperatu- 
ifa w nocy 3 stopnie powyżej zera), 


O tej samej porze earometr wykrzywał 
ciśnienie 735,3 mii netra. Tendencia barome 
tryczna — równomierny wzrost ciśnienia. 

Wiatry wschodnie z szybkością do 4 me 


o łaguany wymidr kary. Sąd po przestu | trów na sekunde. 


i 100 zl. | przejaśnieniami. 


W ciągu dnia dzisiejszego pochmumo z 


—a |) 2 z ep 


Ponierejie Czerwony Hra! 


niebezpieczeństwa i puścili magiel w ruch. 
W pewnej chwili roziegł się przeraźliwy 
krzyk dziecka, przyciiniętego ciężarem ma 
gla do ściany. i 

W maglowni zapanował popłoch, który 
zamienił się w przerażenie, gdy stwierdzo- 
no roz.niary nieszczęścia, Wijącą się z bó- 
la dziewczynkę przeniesiono natychmiast 
do pobliskiego szpitala miejskiego, gdzie 
po 5 mnutach zmaria wskutek zgniecenia 
klatki piersiowej. 

Rozpacz rodziców jest niezmierna. 
:0:—— 
EEE RABIN kid ZA OZZIE TZT 


PRZYBŁĄKAŁ się pies-wilk do odebra 
nia za zwrotem kosztów, Ruda Pabjanie 


ntona Lassniga, Theodora Schubauera — | 


wrzyniec Jończyk, znany w świecie prze- 
stępczym pod pseudonimem „Zosik”. 
Jończyk skazany w ubiegłym roku na 
karę czterech lat więzienia za dokonanie ra- 
| bunku, zdołał w ostatniej chwili zbiec przed 
| ogłoszeniem wyroku i od tej pory ukrywał 
się, zmieniając stale miejsce swego pobytu. 
Kilhy:rotnie już policja znajdowała się na 
tropie, niebezpiecznego złoczyńcy, który jed 


|jekt ustawy, której mocą zabrania się udzie | nak zawsze w ostatniej chwili potrafił ujść. 


Od kilku dni „Zosik” przebywał w Łodzi. 
Wiadomość o przyjeździe poszukiwanego 


który wszczął poszukiwania zakończone u- 
biegłej nocy pozytywnym wynikiem. J. 
j ujęto w jednej ze znanych melin złodziejskich 
| gdzie w towarzystwie godnych sobie kompa 
nów „Zosik* raczył się alkoho!em. Widząc 


(LI 


ŁÓDŹ, 19.4 Odbudowa polskiej sieci dro 
gowej oto cel niedawno pow- 
stałej Ligi Drogowej, która dąży do skupie 
nia w społeczeństwie poiskiem wszelkich 
wysilków umożliwiających zrealizowanie te 
go wielkiego dzieła. 

Rzecz oczywista, że podstawowym fun- 
damentem i unotorem akcji odbudowy dróg 
polskich jest rozpisana przez rząd Pożyczka 
Inwestycyjna, dzięki której ożywi się życie 
gospodarcze kraju i zmniejszy bezrobocie. 

Wczoraj w sali obrad województwa 
łódzkiego odbyło się zorganizowane właśnie 
z inicjatywy Ligi Drogowej zebranie Komi. 
tetu Propagandy Pożyczki Inwestycyjnej, na 
które przybył specjalnie z Warszawy wice- 
minister komunikacji inż. Bobkowski. Zebra 
nie zugałł wojewoda łódzki Hauke-Nowak. 

Po przemówieniu dr. Chodaczka, który 
omówił znaczenie pożyczki, prezes Ligi Dro 


gowej hr. Tyszkiewicz zobrazował zda |ezporedn droga do akcji tej jest 


Ligi, a naczelnik wydziału drogowego woje | życzka Inwestycyjna. | 


ŻYCIE PABJANIC. 


Komunista przeszedł na judaiz 


Znany w. Pabjan'cach komunista, Kle 
mens Derdoń, karanv więzieniem, ZA: 
mieszkały przy ul. Św. Krzyskiej ożćnił 


się w ubiegłym roku z żydówką miesz- 
kanka Pabjanic, która pozornie przeszła 
na katolicyzm. 

Po roku wspólnego pożycia miesza” 
nemu małżeńs'wu urodziła się córka» któ 
rą pomimo sprzeciwu żony Derdoń 
ochrzcił w koście'e katolickim. Przeciw 
ności życiowe załamały jednak moralnie 
Derdonia i zepchnęły go na śliską dro- 
gy, Wymieniony ulczł 
podszeptom swej żony żydówki i w tych 
dniach oficjalnie przeszedł na judaizm 
wraz z całą swołą rodziną. Operaci! ry” 
tualnej na osobie Derdon'a dokonali spe 
cialiści z Warszawy i nowokreowany 
starozakonny pozos'ał w szpitalu do wy 
leczenia. Po wyzdrowieniu udało s'e do 
Palestvry. gdzie wysyłają go na swój 
koszt nowi współwyznawcy. 


CIĘŻKIE WARUNKI PRACY NA 
ROBOTACH ZIEMNYCH. 


Jak donosiliśmy, w  najbliższyc 
dniach odjechać miała z Pabjanie partja 
robotników na roboty ziemne w okoli- 
cach Koła przy obwałowaniu rzek Neru 
ji Warty, które to roboty przeprowadza 
| Wojewódzki Komitet Funduszu Pracy. 

W związku z tem odbyło s'ę zebranie 
robotników przyjętych na roboty z udzia 
tem delegata Funduszu Pracy z Łodzi na 
którem zreferowene zostały warunki 
pracv tei kategorji robotników. 

Warunki te przedstawiają się nastę- 
pujoco: Od wykopania 1 metra sześc'en 
nego ziemi i wywiczienia jej na inne 
mieisce robotnik otrzymywać będzie 45 
groszy. Od wykopąnia 1 metra sześc. 
ziemi z mokrego koryta rzeki stawka 
wynosi od 60 do 70 groszy. Robotnicy bę 
dą mieli własna kuchnie polowa pod nad 
zerem samych robotników zam 'eszkiwzć 
będą w specialnie na ten cel wybudowa 
nych barakach. 


znalazł się znowu za kratami. 


ŁÓDŹ, 19 kwietnia. Od dłuższego czasu, wkrączającą poliej 
poszukiwany był przez policję łódzką nie- | skoczyć przez okno. M 
bezpieczny złodziej i włamywacz niejaki Wa 


Niebezpieczny zeczy 
PR Hea] 


OI powstał Wojewódzki Homil 


Propagandy Pożyczki Inwestycyjnej. 


wreszce złym. 


Y niny i tyleż kiełbasy, 2 kg. chleba í 


| HARCERSKA ZABAWA. 


|Zgierzu. Dochód przeznaczofty zos 
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Nr. 108 
E 
anewr ten spara 
wały mu jednak lufy rewolwerowe. 
Aresztowany Wawrzyniec Jończyk 
dzony został w więzieniu do dys 
| władz sądowych. 
| DROZSZE IO c 
jadu", mów 
gh słuszność 
Bzród hiszp. 
lad brzegar 
Mi to siedlis 
50 Ze wszy: 
dziej hol 
tim wiary 
W Tygo 
fodmem św 
Willi z różn: 


ko 14.2 50 m. mesier 


kosztuje abonament „Fcha” 
z odnoszeniem do domn 


ZE zamawiać można od każ 
i dnia miesiąca. ` 


tel., 1022: 
Przy odbierze w administraaii Karol 
lub Piotrkowska 14 prenumerata‘ 


pa'ni 
_ pos ip lhe 2 ai 39 ga. kczeystwa, 
4 mógarch 
Ws;em. Alf 
by króa je 
Wiji 
Ceremonie 
4. Tozpocz 
szystkie 
Ciemna Jui 
wództwa Szczygieł przedstawił zebran > przy 
braz dróg w województwie łódzkiem. nach. Żał 
Po dyskusji zebrani postanowili przywć 
głośnie zawiązać wojewódzki Ko Obrzędy 
Propagandy Pożyczki  Inwestycy å w poł 
który zorganizuje powiatowe i grodií“ Majesiaty 
komitety. gohe cer 
Prezesem komitetu wojewódz (4 Ad Piot 
wybrany został wojewoda Hauk ián N stę 
wak, członkami gen. Mac'szewski, I | serii 
Durka, sędzia Konarzewski jp. Ma Mojego" " 
W zakończeniu zebrania wicemim Ro « 
mun kacji Bobkowski wygłos't kró sły 


przemówienie, akcentując, że pododWŚróg tłumó 
jak Niemcy współcześne potrafiły 


bilizować społeczeństwo do akcji in alj A 4x jake 
stycwi wewnętrznych tak samo i Geiko 
czeństwo polskie w'nno zdohyć slepera irzan, 


wysiłek w dziedzinie odbudowy difon 


wncym r 


Z tego: nowodt="wyjgyd pic 
par.ji bezrobotnych -naroboty z” 
uległ pewnej zwłoce, 


f 
ŻYCIE ZGIERZA. 


RÓŻDAWANIE ŻYWNOŚCI 
Miejscowy Komisarjat PP. r 
niezamożnym rodzinom bony żywi! 
| we na art. pierwszej potrzeby, jak: 
„ka, kasza, cukier, słonina, jajka m 
i inne. 


Wele krocza 
p 
F 
Ta 
i 8 
PODARKI ŚWIĄTECZNE Z.N.Mf 
| Również podobną akcję przeprowa 
Z.N.M.P. w Zgierzu w gronie s 
| członków niezamożnych. 
Mianowicie sympatycy, Koło Pr 
ciół Z.N.M.P. i pracujący  członk 4 
złożyli się na podarki świąteczne 
swych niezamożnych, bezrobotM 
członków obarczonych licznemi r 
nami. 
Wydaje się porcje. które składzid 
z 5 kg. mąki, pól kg. cukru, pół Kg 


"z 
STRES: 


Inkasent R 
nonogo i gro 
We prócz jeg 

Andy i syna 
h szkali suhle 
je ar ietz St 
k nisista i let 
Asią. obecn: 


z innych artykułów. 

| Akcja, którą kierują specjalny k 
tet z p. Tusińskim, kierownikiem. 
na czele, objęła około 40 członków 
zamożnych. 


a szą tal 
KRADZIEŻ ROWERU. Wszelka dec 
Szymczak Eugenjusz, lat 16 zane) Sv. Tam po 


Łodzi, ul. Młynarska 39, zajmu 


jący, Basy iete wy 
handlem mydła pozostawił rower 7 


` Po 
| opieki na targow'cy bydlęcej. Rowêfikno arfer 
„zaopiekował“ się nieznany „dobro Re na komor 
ca“, który ulotnił się z nim w niew? faira., 
$ i rjola u 
mym kierunku, |Kniery Butlew 


kgpyiespodziev 
W drugi dzień Wielkiej Nocy d ktor Won 
22 bm. odbędzie się w sali Zgierski, 
Tow. Śpewaczego przy ul. Piłsud 
go 17 Zabawa Taneczna, urządzona 
raniem Koła Przyjaciół Harcerzy rzez ch 


6 w oczy. 


Żeromski zauważył kiedyś, że najtrud- 
niej jest przekonać ludzi o sprawach, któ. 
re w nildóm nie powinny budzić żŻadaych 
wątpliwości. Rzeczywiście, najprostsze, zda 
wałoby się, probiery budzą najbardziej na 
miętne dyskusje, które rzadko kończą się 
uzgodnieniem poglądów; przeciwnicy roz- 
chodzą się pewni, że każdy z nich miał słu 
szność, choć wiadomo, iż prawda jest tyi. 
ko jedna. 

Taką właśnie prawdą, której nie zdoła 
ją podważyć najgorętsze poleniki i najwy 
myślniejsze argumenty jest twierdzenie, że 
nzjkorzystniejszą w chwili obecnej lokatą 
oszczędności Jest rabycie obligach Premjo 
wej Pożyczki Inwestycyjnej. Jest to papier. 
który w wielu wypadkach zastąpić może 
płynną gotówkę, a posiada tę nad nią wyż 


szość, że spoczywając w schowkach, nie 
leży bezczynnie, lecz procentuje, a ponadto 
doje prawo uczestniczenia w losowaniu 
premji, z których najwyższa sięga ogrom- 
nej nietylko w dzisiejszych czasach suny 
pół milijona złotych. 

Korzyści te przysługują najszerszym rze 
szom społeczeństwa, dzięki temu, że obliga 
cje nabywać można na raty, Odkładajac 
pewną, stosunkowo drobną kwotę co mie- 
słąc, stać się można  kapitalistą, a przy 
odrobinie szczęścia uzyskać premię i obu- 
dzić się pewnego poranka bogaczem. 

Niech więc każdy śpieszy zapisać 
się na Premiową Pożyczkę Inwestycyjną, ho 
termin subskrypcji jest krótki i upływa z 
drian 10-tym maja rb. E-t 


0 :—— 


ka ul. 8-go Maja 49 m. 6. 


ZGUBIONO 5 szt. weksli inblanco. 1) 
zł, 100 z wys. Zygmunta Pytl ńsiego 2) 
zł. 100 z wyst. Stanisława Zyberta 3) 
zł. 100 z wyst. Antoniny Płosaj 4) zł. 
100 z wyst. Zofji Płosaj 5) zł. 100 platny 
l lipca 1935 r. z wyst. Tomasza Bruka 
rza, Powyższe unieważnia  Wiktorja 
Ra'm zam. ul. Łęczycka 18, 

SŁOWA obraźliwe, które wygłosiłem 
przeciwko Zarządowi Straży Pożarnzj 
Ochotniczej w Wiączyniu i przeciwko 
Państwu J. Knoll przyznaje jako niesłu- 
szne i niniejszym wyżej wymienionych 
bardzo przepraszam. 

Jan Schiitz, gajowy 


Po usłvszen'u tych dość cieżkich wa "a akcję zlotową do Spały zgie 
runków pracy j płacy wśród robotników drużyny. 


zapanowała konsternacja, Po długich Najlepiszy zespół jazzowy Ło 


żrok, a dł 
i ruch, |. 
dzj 


cé, że ws 


wywodach delegata Funduszu Pracy Dobrowolskiego gwarantuje miłośn liwe. PORE 
cześć robotników postanowiła przed wy tańca doskonałą rozrywke. Równie dyhy zabó: 
|lazdem na roboty uprzednio zbadać oso ficie zaopatrzony bufet przyczyni s Oin: i 

luprzyjemnienia zabawy. 


| biście teren pracy. 


RESTAURACIA „OAZA... 
ZGIERZ, 1 Maja 16 (Nowe Miasto) ku: drzw 

I] Kuchnia domowa. = Dlacz 
Codziennie świeżć ryby. Teleton Nr. 125- szal d 


l Gabinety. 
Otwarta do godz. 2-ej w nocy. 


i 
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ECHO 


ńc Najwspanialsza procesja wielkotygodniowa. 


usiłował A 
ten spafd 
owe, 
Jończyk 4 
dyspoń 
Sewilla, w kwietniu. 
„Kto nie widział Sewilli, nie widział 
cudu“, mówią Hiszpanie. I poniękąd ma 
e dół ja Sluszność, Sewilla bowiem, to piękny 
Ne Ozród hiszpański, rozsiadły malowniczo 
WIYEUMI Nad brzegami złocistego Gwadalkwiwi- 
cha” M, te siedlisko sztuki i piękna nadto mia 
domn |50 ze wszys kich miast hiszpańskich naj 
ed każdą*ardziej hołdujące odwiecznym trady- 
Y i rm wiary przodków. 
102: W Tygodniu Wielkim, zwanym „ty“ 
.„,102=fROlmem świętym“, napływają do Se- 
aali KereliWilli z różnych prowincyj n'eprzejrzane 
2 rzesze pą'ników ze wszystkich sfer Spo 
czeystwa, zjeżdżał też do czasu trwa- 
TA menarchji król z rodzina i całym 
"cm, Alfons XII] miał bowiem ty'u 
a jerozolimskiego“ i „króla Se- 
| Ceremonie. upamiętniające Meke Pań 
ską. lozpoczynają się w W elką Środę. 
p "Szysikie kościoły obite są kirem. a 
J. Sianna Jutrznię" śpiewa duchowieńś- 
zebran SĄ przy zupełnie zamkniętych 
izkiem. ach. Żałoba powszechna. Publicz: 
owi *© przywdzewa czarne stroje. 


ki Komi Obrzędy trwaja długo. bo od godzi- 
vestycylj” 13 w południe do zmroku. Wspania- 


jłvch fietach i dobosze w unifiormach bia | tych, gdy zdejmuje 


tyck, galonowanych purpurą. Dalej kohor 

ta ros'vch żołnierzy rzymskich, za nitni 
chóry śniewające psalmy. Potem w dać 
olbrzymie rydwany z platformami, a ma 
mch grupy mistyczne: jak Jezus upa ja- 
iacy rod krzyżem, niewiasty jerozolim- 
skic. «w, Weronika, biczowanie, zdjęcie 
z krzyża itd. Procesja odbywa sie 


nocna porą, 


ie świece 
kroczy 


uczestnicy pochodu niosą dług 
woskowe. Dokoła rydwanów 
|służba kościelna i członkowi 
wieik.emii ozdobnemi latarniami na że”- 


nave pochodnie. Lud rozmodlony $p ewa 
wśród sz*;eru palm i 
wy. iaki zalatuje od brzegów Gwadal- 
kwiwiru. 'akaś tajemnicza poezja jest w 
(tem wszy stkiem. 


Wśród tłumu kroczą liczne zastępy 


| pokutników i pokutnic. 


Są w ich gronie i dzieci ludu į potomko 


| wie najstarszych rodów, idą bez obuwia 


z obnażoną głową i we włosienicacn. 
Warg. szepcą moulitwy, a wzrok ich za 


e brac:w z; 
Jay | j ni 
"dziach Obok: duchowieństwa niosą pło=! 


łagodnego powie: | 


WZRUSZAJĄCA TRADYCJA. 


== prastary obchód w Sewilli. s=m 


szaty żałobne, a 
przywdz.eje białe godowe,  zaintonuie 
„Chwała Panu na wysokości”, uderzają 
w radosne dźwięki dzwony wszys:k.ch 
kościołów w prastarej Sewili. Dzwony 
grają przez całą godzinę. W tym czasie 
miasto przywdziewa jasne, barwne sza 
ty odświętne. Na „Wieży Złotej" u brzę 
gów Gwadalkwiwiru zatykają b'ałą cho 
rągiew z żółtym krzyżem. Z katedry 
wyrusza pochód z pieśnią trrumiu i 
zmartwychwstania na ustach. A o mury 
starych pałaców i domów, o brzegi Gwa 
dałkwiwiru odbijają się radosne brzmie 
a pieśni nadziei i chwały: Alleluja! 
lleluja! 

Tak odbywały się sławne procesje 
wielkopostne w Sewilli aż do roku 1931. 
W r. 1932 ówczesny rząd hiszpański, 
zwalczając, jak wiadomo, pod wpły- 
wem komun stów religię, zamykając 
Klasztory, wypędzający zakonników 


A 


me skasował 


czcigodnego starego obyczaju uroczy- | 


siych obchodów sew.lsk.ch. Zrobił to 
po części dłatego, by nie prowokować 


> I grodi® Miajesiatyczne Śpiewy przypominaią patrzony w krucyfiks lub czaszkę, któ- | do ostateczności Hiszpanów, przywiąza 


Podobne ceremonje w Rzymie w bazy- 
ewódzkięj” fw Piotra i Latorańskiej. Lamenti” 
Ele nk wzruszają pobożnych. że gdy 


Hauk : A 
ewski, iii" Śpiewa ie po. łacinę: „Jeruzalem, 

i p: M Jeruzalem. nawróć się do Pana Boga 

p 4 WOjezo". 
viceming igo 
osi} kró słychać głośne łkania 
p poda *ród tłumów. 
ję" t è 
ES: Do najwspanialszych jednak ceremo ' 

4 a MUJ kościelnych w Sewilli należą proce- 
hyć ! iéli, V ielkoczwartkowa i rezurekcyjna 

ye Swpiebrzejrzane rzesze uczestn ków w im 

więć t bonującym pochodzie przez mias'o. Na ceniu EA 
tej jestyeję kroczą muzykanci, grający na ma Krzyżem, litanię do 


EOT TOON M „CO EEE EE A y E y W tvm roku i odbywają się n'a_ 
a zwykle okazale. F 


w 


„ra świadczy 


wymowne, że na tyn 
świecie wszystko jest marnością nad 
marnościami. Przed arcybiskupem, któ- 
ry idzie w rodku olbrzymiej procesji, 
niosą krzyż z kutego złota. Arcypasterz 
błogosławi rzeszom, które się skłan'ają 
na kolana: jak łany zboża pod powie- 
wem wia:ru. 


Procesja rezurekcyjna odbywa się w 
Sewiili 
w Wielką Sobotę 
przed południem. Gdy kapłan po poświę 
iogna,  odśpicwa, leżąc 
Wszystkich Świę: 


ceniu wody 


jest codzięńnym, 


niezbędnym. kremem 


dowpielęgnowanid «i wybi skanja 


Cery 


zroboti 

emi «0 

kadala] STRESZCZENIE POCZĄTKU. 

pół kf Inkasent Ryszard Larski nie płacił ko- 


chleba I 


dy i syna Janka oraz szwagierki Marty 
ja syna a oraz szwagierki Marty, 
Jalny K | Szkali sublokatorzy: muzyk Bfonicz z ż0- 
cem. ZAJ Varjeta, Stelan Radło, Serwacy Wypych. 
łonkówfyNisista i Leon Nałtasz. Dawna ich służąca, 
„ła, obecnie służąca gospodarza domu, 
--JySYSszła zapłakana po komorne. Marjola za- 
RU. Belka cene chciala znałoźć inkas lukratyw= 
[6 zamtej "SV. Tam poznała wydawcę Butlewskiego. 
jmujący gy te wybrała się ze Stełanem na Bal 
ai Powracajacych w nocy spostrzegł przez 
-Row ano gospodarz. Wanda przyniosła pienią- | 
„dobrod RE na komorne, co zdziwiło jej narzeczo- 
y niewt 80 Stefana, 
w,lariola udała się na schadzke do mar- 
F niery Butlewskiego. skąd iednak uciekła. 
lA. iig Niespodziewanie zamordowano Wandę I 
| Pektor Wontorek przeprowadzał śledztwo 
N e e e 
Piłsndź 
ądzona| k ; 
rcerzyj, Przez chwilę patrzyli sobie pro- 


ly zos iły w oczy, potem Wacek spuścił 
zgiefj Wzrok, a dłońmi zrobił bezwiednie 
AKI ruch, jakedyby chciał powie- 

y tot eé, że wszystko już uważa za mo 
pros awe, że nie zdziwiłby się zbytnio, 
ówna ) Edyby zabójca Wandv bv? nawet jej 
zym OWiciec a cóż dopiero Leon, medyk 
„zlowiek mający tyle do czynienia z 

| "aniem zwłok w prosektorium. 
66]. Naltasz podat Wackowi 


è 


FS ku drzwiom. 
| — Dlarzego ? Dokad mam iść” 


1235] mi 


nego i groziła mu eksmisja. W mieszka. 
prócz jego dzieci, przystojnej szatynki 


Lacqik 


Kata t OENE AE 


Antoniego Marczyńskiego 
Powieść 


szał przed chwilą. Opłaciłobv mu się 
to stokrotnie. Zrchabilitowałby s'e 
w oczach czytelników. ws;rześnie- 
tych dzisiejszą  wiadomościa. że 
mistrz Polski w tenisie jest wmie- 
szany w sprawę śmierci Wandy Lar 
skiej. A, co ważniejsze. wsławiiby 


nych do katolicyzmu, jego  przep ck- 
nych obrzędów i tradycyj, z drugej zaś 
strony zdawał scbie sprawę z iezo, że 
zakazując procesię, pozbawi  Sewillę 


i znacznego źródła dochodu; uroczystości 


te bowiem ściągały do miasta tłumy tu 
rystów z całego świata. Wolno w'ęc by 
ło i w ubiegłych ostatn'ch czterech la- 
tach mieszkańcom Sewilli uszanować 
stary zwyczaj, ale w!aśnie wśród n'ch 
powstała tendencja, na znak protesti 
prześladowaniu relgji, wstrzymać się 
od tradycyjnych procesvj i przeczekać 
aż do lepszych czasów, Spowodu zm'a- 
ny rządu uroczystości te wznow 'one 


Czy jesteś członkiem 


L. 0O.P.P.F 


IAR ELEGINCNEGO „BARONA. 


Rekord oszusta malrymon:alnego. mmm 


świecie, zwierzał się tej, o której wzgię 
dy się starał, ile posiada majątku. a pv- 
tem dyskretnie zapytywał » wysokosć 


Rumunja ma nielada sensację. Naj- 
większy oszust matrymonialny naszych 
czasów tu obrał sob'e teren działania * 
|w ciągu lat siał spustoszenie wśród ser- 
duszek pięknych pań fumuńsk ch. 

Nazwisko jego brzmi Konstanty M1- 
nev. Wysoki, szczupły, o orlim nosie 1 
| włosach lekko przerzedzonych  łys ną. 
[na skroniach przyprószonych  siwizn4. 

Manev podawał się za barona. ©gło 
i szenia jego przykuwały oczy bogatych 
|Rumunek.  Czegoż on poszukiwał, tzn 
baron, elegancki i bogaty? Oto czegoś 
| bardzo cennego: damy, która odznacza!a 
iby się poczuciem piękna, inteligencją i 
| dobrym gustem. 

Najchętniej takiej, która miałaby nieco 
mają.ku. I wszystkie, pełne tempera" 
(meniu czytelniczki były przekonane, że 
właśnie one ddpow.adają Es 


wzajemnego zaufznia, wystawiał czek 
na dość wysoką sumę i składał] go w 
ręce swej wybranej. Wreszcie prosił. 
by ta poszła za jego przykładem. W te1 
sposób baron „pracował“ nies:rudzeńie 
dzicń w dzień, załatwiając nieraz 


2 lub 3 sprawy dziennie. 


Od czasu do czasu Konsianty Manev 
zmieniał wygląd zewnętrzny, zapusz 
czał brodę lub wkładał okulary, zależnie 
od okol czności. W swym notesie staran 
nie zapsywał wygląd, w iak'm przedsta 
wił się każdej ze swoich licznych narze 
czonych, Że się przytem ani razu nie J- 
mylił, dowodzi, iż zap'ski prowadzi! pa 
prawdę skrupulatnie. 

Sczasem jednak stosunki z narzecza 
nemi niedostrzegalnie pogarszały s'e, mi 
łość barona ozięb'ała się i to zawsze 

po zam: +: czeków.. 
Na głowę barona posypały się wymów= 
ki. 


ej fortuny. Dalej mówił o koniccznoś ii 


barona. Do administracji pisma popłynę 
ity pachnące |ściki, różowe, niebiesk.e 
, lub koloru malwy. Elegancki baron zgło 
sił się po serdeczne oferty z walizką. 
Nowoczesny łowca serc osiedlił się 
w małej mieścinie pod Bukaresztem 
Czuł się tam bezp Sceny Pol cia ni3 | L. Czy ty mnie kochasz, czy też moje 
zwracała na niego uwagi. Któżby zresz | _.._: 457% URALA s = 
NAN? En i pieniąlze? zapytywała zasmucona na 
tą w eleganckim i uprzejmym panu upa | A-ba milał Ja! Że Taga 
trywał oszusta?  Rozejrzawszy się w | 7704, A Daron zapewniał ją, że RSPS 
nowem swem mieszkaniu, „Baron“ rozło | 7O- Kocha tylko ją. Zdarzało sę jednak 
żył na stole STH że narzeczona odmaw/ała_ dok>nan a 
i mapę Rumunji symbolicznej zamiany czeków przed iu 
è bem i wtenczas Konstantemu, n'e pazo- 
i zaznaczył na niej m ejsca w których za | stawało nic innego, jak stanąć na Sut- 
mierzał spotkać się z nadawczyniami |nyvm kob'ercu. 
wybranych listów, oczywiście z każdą Psronowe, hrab'ny. małżorki ~bora- 
zosobna, oraz siedzibę naib! ższego urzę | tych przemysłowców. wdowy na z”maż 
du stanu cyw inego, Po dokłzdnem spra |nych właścic'elach domów padały ofisrą 
wdzeniu notatek, pan baron poświęcał tego nowoczesnego nszis*ą. 
się upiększanu swej  powieęrzchowno- Narzeczona nr. 237 była autentyczną 
Ści i potem ruszał w drogę. Panu barə- ksieżnicziką pochodzenia niemesk'evn. 
now! zawsze się śpieszyło. Pow:erzchu= | Ślubu z Korstantym Manevem ječnak. 
wność jednak. jak i podobno czaruący | nje zaw'erala. 
sposób obejścia sprawiały, że okolo Ogółem Konstanty Manev m'ał 
1,500 słów wystarczało na zdobycie sər 
ca tej, w której, jak za każdym razem 
zapewniał. zakochał  Sę na pierwszy 
rzut oka. Żadna z pań nie przeczuwa- 
ła, że baron w czase. gdy wygłaszał 
płomienną mówkę miłosną, św etnie wy 
uczoną napamięć, w myśli obl'czeł, 
co poczwe z nowym posz” rm, 
lub też myślał o innych rzeczach. tylko 
nie 3 młości. Po wrnurzen' ach m'łos- 


297 narzeczonych, 


a GU razy stał przed urzedn'*Ejom' 
cyw lneqo i wyrzekł! tradycyjne 
by krótka pa ślubie zniknoć wraz 
szg'em. Cierpliwość oszukanych przez 
wega kobiet wreszcie wyczerpała sie. 

Z polecenia władz rnmuńskich zo- 
stal aresztowany. Z wiezienia w Riata 
»rodzie błara władze jugos'owtńskie, 
nych. przychodziła: kolej na omówienie |by g9 nie wydano. Groza przemiłe go 
kwestyj pirweżnych. a potem mów'oso |ną. myśl-stanian'4 wober 207 norzas-n- 
o czeku... Śpevtnv boron. przywdziaw* nych * €N żon, Za wiele złego dla-iedne* 
szy maske najuczciwszego człowieka w l ra człowieka! à 


stani 
„tak“ 
z po 


BEUA TESLE PASEO ITP WIA ZE PE TEOL LO OE OEE LĄ 


! — D'aczego?! Dlzczero ta m?o- 
la, szlachetna dziewczyna musiała 


"ginąć? 


— Pa, gdybvm TO wicdzia!, we, 


tchnął Naltasz j dodał w myśli. 
| wiedziałbym wszystko! A już w naj 
gorszym razie wiedziałbym to jedno 
czy zabójca jest Stefan, jak sądzi 
pan Wontorck. 
Przywądck zrzadził. że już 
zajutrz Leon Na!'asz zaczał mocno 
|oowatpiewać o nieomylności inspe- 
ktora Wontorka. Przypadek! Mos 
¿na nie bvć fa'r'ist9, sie nie mreżna 
wyplenić w sobie fatalnie przykre- 
ro przeświadrzenia, że dominniąca 
le w życiu ludzkiem odorvwn naj 
"zęściej przypadek. W 
i Butlewskiemo wypadt Marioli 
jrebki list Wandy, 
į szedł do rek 


'ro 


zer A 
HEAS 


marsonic 
to- 


dO: 


z 


hrzcz. co n: 


na” 


jego ten kpiarz, kiedv jest bardzo wZFU-| cję puścił z domu, 
aat szony lecz Wacek nie thô „jrzeć| Zadnv H 
ankę sportowa. łagodnie popchnat szonv lecz Wacek nie nóg? spcirzeć, Żadnvrh „ale 


€on odnarł spokojnie. że do ko 
arjatu: tam Wacek powinien po 
sz coprędzej i zeznać. co tu sły 


, : j . Í adresata. No cóż, etumi| 
się niebvlejak, jako odkrywca pra- orzyradole a jak potworne  na-i 
wdziweso sprawcv zbrodni. „Was stępstwa! 

cek demaske mordercę”, pisanobyj 00 
od jutra .. Zatem? 

— Daj mi spokój. — Wacek rzi; 
cil czar*e na npocłocę, 
— Dlaczero nie 

mnie oskarżyć ? 


DNIA I-GO LUTTGO, 


Marta nie wzieła udziału. w po- 
grzebie słostrzericy. Oświadczyła, 
ze ktoś musi przecież czuwać nrzy 
chorym Tanku, a Rvszard przviał 
fa do wiadomości z uiszuciem wiel 
kiej ulgi; mvśl. że mnsiałbv prowa- 
dzić szwawierkę pod ramię za 


„4 


chcesz påjśći 


— Nie jestem donosicielem! 

— Ależ donos w takich sprawach. 
iest obowiazkiem każdero obywate 
la! Kto ukrvwa zbrodniarza, staje; trumną Wandy bv'a mu niecwvpo- 
się jego wspólnikiem! l edate przykra. 

— Wiec idź się przyznać. powieś | Tanek miał równicz pozostać w 
się, zwiej zagranicę. wogóle rób, co, domu, napróżno błagał Nałtasza, by 
chcesz, tvlko pozostaw mnie w spo mu pozwolił pójść na pagrz*b sio- 
koju, odpart głosem  nanół stry, lub choćby tylko pojechać na 
szorstkim, a napół płaczliwym. Gdy, cmentarz. 
bv był podniósł wzrok. bvłbv zrozuj — Po krwotoku pacient powinien 
miał odrazu. że T.eon oderrał kome leżeć w łóżku conajmnici trzez tv- 
dję, aby go wvstawić na próbę, bvl-; dzień. a tu ani dwie doby nie up!v- 
| by zobaczył, iak pociesznie wvslada | nęły jeszcze. Mowy niema. żehvm 
mój cHlobcze. 
, Bedzie tak, jal: za- 
w vezv przviacielowi, którv DrZY”*, rzadziłem! — chodziło o udzielenie 
i znał się do ponelnienia tak ohvdnei vęradv lekarskiej. mady medyk 
zbrodni. Odpowiedz mi tylko na przybierał zawsze noze i ton -sta 
iedno nvtenie. rasty przemawiającego do kance- 

— Pytaj listów 3 


| ezli za trumna. Szli pod pręgierzem, 


! Ponieważ Mariola przebywała w' zmarłą! „Moʻa pani. moia pani, mo. 
areszcie śledczym, a Stefan w Szpi- że to przez niego miałą zostać mia 
| talu, więc ostatecznie tylko cztery tka? Taki ojciec to zdolny do 
by spośród domowników miały, Wszystkiego! Jnna kumoszka ró- 
oddać ostatnią posture Wandzie, wnie głośnym szeptem wyraziła 
"miancwicie Ryszard, Dronicz, Wa-, swe przekonanie, że Wanda musiala 
cek oraz Naltasz. Lecz Naltasz nie puszczać się na prawo i lewo; Wa- 
przybył pod gmach proscktorirm,' chk Wypych pewnie byl także igi 
skąd wyruszył kondukt poerzebo*, kochankiem sitóro teraz jest czerwo 
wy, eska any przez niezliczone; ny, iak piwonia i nie śmie ` orzu 
ihimv ganiów Żadnych widoku podnieść. Tak i znacznie gorze, 
„Ojca - demoralizatora", „drugiej | obrabiał ich bezlitosny, podiv tłum 
| Gorgonowej”, „medyka - sadvsty™ j od prosektorium aż do cmentarza. 
| i „męża riei aż do „Salve Repina”, Rozu 
i sièi miem cię, — powtórzył Warek 1 

usturawie 


050 


4 Rx? 
ŁÓW 


czy wreszcie Pronicza, 
knej zbrodniarki”. Leon z'awi! 
doniero wówczas, ody syci wrażeń podnióst głos, — ale nie 
widzowie oruszczali cmentorz, na dliwiam! 
$ rozoj} — Usprawiedliwi:byś mnie. udy 
| stał Ryszard z Wackiem Droni bvś wiedział, jakieco  dokonatem 
czem. odkrycia.. Nie, nie tylko bez mega 
niż, lomanii; to nie ia. to ńrzynndit' - 
mostem przyjść wcześniej. | Rzektszy to, Nałtasz zaczął się ża 
— Nie mogłeś, czy nie chciałeś? gnać. 
-— stknał mu w ucho Wacek, a jego — Dokad idziesz? 
oburzenie spotezowało się jeszcze]  — po Konsulatu Stanów Zielna 
gdy nodia szczera odocw'edź: „, |czonvch. do Urzedu I"migracvjnevo 
— To na jedno wychodzi u mnie, do Starostwa Grodzkiego . do: . 050, 
ale przecież nie wypada mówić „nie już ci vaty na wierzch wyłaży ze 
chciałem”, zdumienia. Żegnaj mi wiec. allo 
— Rożumiem cię, — Znakomity, wiem przyszła mi dziś ochota zal a- 
tenisista wzdrvgnał się na wspom-, wić się w Sherlocka !!olmesa., a ta 
sienie tego, co nrzeszędł nicdawno ki sport wvma”a sam'atnośri. oki 
wraz z swoimi towarzyszami, gedyļ|pienias. A może ia chcę zwiać za- 


` 


oranicę? Tek myślisz? 

Niezwykłe podniecenie medyka 
zaciakawiło Wacka bardziej. niż ie 
go słowa. 

— Leon, co ci się stało? 

— To. co przeczewsłem. romył- 


tórym, chok śwóożci mogiły 


i 


— Pardzo przepraszam, ale 


spojrzeń Jvsięcy ludzi, którzy bw 
liby ich chyba zenietli. roztratowali, 
odyby nie silny szpaler policji. Bo! 
każdy chciał być iaknajbliżej tych | 
trzech przedstawicieli .zgnilizny mo! 
ralnej” i bodai otrzeć się o nich. Ani ka! Ale tak potworna. że nie mo 
cienia współczucia nie mfa? w sobie wiem ci nic. dopóki nie wviaśnię 
zbiorowy wzrok tłumu, tvlko cieka wiszvstkiero w najdrobniejszych 
wość, niczem i niedw niezaspokojo, szczegółach. 

ią ciekawość. Najdobitniej wyrazi-| — Więc Stefan iest niewinny? 
ta się ona w  oókrzvku jakiegoś Leon, to jedno musisz mi  powie- 
mcznika „Te. Tarski, odzieś zade-| dzićć. 

kowal swoją Gorgonke”” A — No. oczywiście, że niewinny. 
tama milrzenia raz nsknie w 


rerry rady’ 


Zalala 


-4 


nawet 


mie, powódź niumav d. c. n. 


zalewa wszystko. 


r 


Lil 


Krateczki, 


LET 


tyce Warszawy w kilku wierszach | 
Pięrwszym nowoczesnym budyn 
kiem dla straży  oeniowej będzie 
gmach na pl. Unii Lubelskiej, wy- Sklep nie śmie być otwarty po godzi 
kończenie którego będzie koszto-|nie 7-ej wieczór. Gość może ze złotów= 


wać 400.000 złotych i wykonane bę 
dzie jeszcze z budżetu inwestycy:ne 


KA w kieszeni umrzeć z głodu ale wieczo 


|rem nie kupi ani kawałka chleba czy 


go zarządu miejskiego, Pod budy-|K'Hbasy. Ale od kilku dni nie można 
nek założono tylko fundamenty z M Ery Bryana sty się 2 
i a eteris amanta A i a BANi ry z uje oczy, gardła 
| raper PA grec a ap kaske; pluca l nike pan big > wpadło do głowy, 
Ą t że należy pouczvé dozorców .aby zaczę 
przerwano spowodu braku fundu- ji już polewać przynajmniej dwa razy 
szów. Będzie to budynek s-piętrowy | dziemnię wice. Pap ery, odpadki 4 wsze!» 
w celu wyrównania cabarylu na pl.|k'e inne śmiecie może zostać, byle tylko 
Unfi Lubelskiej. Nad garażami najten >iekielny kurz, unoszący się ses c= 


ni tumanami w powietrzu, został zalany 
wodą. Znaczne mniej zależy nietylko 
ninie, ale į wszyskim biźnim łódzkim 
na tem, czy jakiś biedak będzie mózi po 
policynej godzinie kupić dwie bułki na 
kolację» niż na tem, abym nie mtusiał 
wraz z tymi bliźydmi wdychać kurzu. 
Jednó mnie Interesuje: skąd właści 


parterze mieścić się beda na 
pierwszem piętrze sypialnie dla stra 
żaków i  ŝwictlica, na druciem 
piętrze mieszkania d'a komendy. a 
ña pozostałych biura ji mieszkania 
z oddzielnem wejściem. odseparowa 
nem od pomieszczeń straży, Straża | 
tv ziczdżać bedą z sypialni do 
ra% dla pośpiechu, po słupach. okolicznych pól 1 łąk? Niema ich prze“ 
Kancelaria połaczona będzie z gy CIEŻ tak wiele. Słowem, 
pialniami sygnalizacją  dźwiękowo-|Skdd. ale wiadomo, że jes*. í to w ilości | 
świetlną. a% nazbyt wielkiej ma miejscowe po- 
trzeby. 

7 niżowana z racji r<-letniei t Jużbym się pozodził nawet z tem. 
rocznicy odzyskania dostępu do mo 
rza wystawa dvdaktvczna 


*. > 
4n 


| 


iw miesiącu jest przez kogo innego roz- 


w Muzeum Narodowem w czasie od 
10 lutego do 24 marca rb, cieszyła! 
się olbrzymią frekwencja, Wvstawe! 
zwiedziło 62.000 osób. w tem 


gruntownej znajomości taternctwa (na 
|reszc'e przydaje sie na coś w Łodzi P. 
T. T.) ale zato ludzie mają pracę. To z 


„CHO 


DZIECINNA AWANTURA. 


menu Kiótliwe matki. mma 


No, i pod kolor twarzy łodzianina. któr: 
jest szara z dwóch powodów: zakurzo” 
na f brudna pozatene Ale łodzianin ma 
ostatecznie rację, że tak niechętnie niy- 
je się, Poco myć twarz» jeśli wystarczy 
półgodzinny spacer po ulicy, aby wrócić 
do domu brudnym. Rece ag lepia sic od 
brudu, chociaż przed pół godziną były 
starannie umyte, twarz, do której kurz | 
łodzki z biegiem fat już się *« arf popro 
stu, nigdy nie nabiera innego koloru 

W herbie łódzkim pole powinno być 
utrzymane w kolorze „kurz*. Będzie to 
prawdziwym symbolem naszego milego 
niasta. 


ZABAWA, 
Na zakurzonym podwórku przy uf'- 
cy Wilczej pod:Nr. 8 bawiły sę dz'atki, 


| bziaiki, jak to dziatki trochę się bawiły 


niewiadomo | czek Skobierski i Zos 


a trochę biły į nikomuby to nie przeszka 


ga- wie bierze się w Łodzi tyje kurzu? Z| dzało, gdyby nie miłość rodzicielska, 


Na owym podwórku bawił sie Honry 
ia Lipińska, Bliż- 
szy wiek nieznairy, ałe zapzwne nie prze 
Kraczał 10 lat. Gdyby oboie mieli przy” 
nalmniej po 15 — 16 lat. zpew nościd ŻA- 
dne nie polecialoby do mamy na skarzę. 


ka Główna mp. przynajmniej dwa razy | że stała im sie krzywda, 


Otóż Henio 4 Zosia najpierw bawili 


torska kòt vwanaeprzejście przez nia Wyttazit | się „A potem pobiti, Nieszkodl wie zrcsz- 


tą, a'e jedno I drugie poleciało do mámy 
ze skargą, Jadwiga Lipińska polzc'ała 
więc do Ireny Skobierskiej i najpierw 


beze gazowni troszkę pozrzebą, to elek'row | powiedziała jej w cztery oczy ca o n'cj 


płatnie zgórą 11.000 osób. Czysty do| nia coś naprawia, to tramwaje wzmac- i myśii: następnie zaś zaczeła przeciwnicz 


chód z wvstawv, wyra?alacy się 
cyfrą około 4.000 złotych przezna» 
czony zostaje na fundusz zakupu to 
dzi podwodnej im. Marszafka Pit-| 
sndskiepo, jako niezbędnej jednostki 


obrony naszero morzi 
s. >. 


Miejskie władze sanitarne przyro 
towiria się do dorocznej a'g'i sżcze* 
pień przeciwospowycH, Przymtuso* 
wo mają być szczepione dzieci uro- 
dzone w roku TOU i 1028 w Miczbie 
46 tysięcy. Rodzice dzieci podlegaja 
cych otrzymaja imienne wezwania. 


po (zytelników „Ecdhe” 


larann Felett O! brak reryfi. ówna 
jocli cierpimm moralnie, pozwól mi 
teremownie określić Twój charakter 


Bdoiności, przeznaczenie | wymczególnić 
iważniejme fakty Twego tycia, Okre- 
kim jesteś, kim być moters. Porndsić 
tyć I by rwycięsko prze. 
Jetwstzwić wię 


A ponadto wybrać 

tasadzie a 1 aebliczeń 4 half. 
kretnych meczęśliwy numer Twsyv losn 
erji Państwowej | woking, gdrie tan 
Bowy można Konp aame imie, nazwie 
Mo, rm | mieye grońtenia. <« pod ph tw jatia 
qalowiekiem nauki, długolotnim redaktorem boczytnego pi- 
mma „Świt” (Wiedra Tojemna), uatorem wiela prac nawe 
kowych, Mie nudnego wynagrodzenia, les na 
ty pocziowe I p aerat ahes I sł, w snarzkach 
pocztowych. Na los Nr. 190607 wybrany przezemnie, padla 
Wygrana 160.000 cl. Na niewie ilość wybranych przes 


+. Akwioczyrówna Helena, 
p-ta Hołubiere 5.600 sl., Marim Łomnieki, Podhajce 4.006 
si Poyicia oe oniy ks. deii 
plerwaych dniach clggnfen na o. 
p. red. Szyllerz-Sskotnika padły nap 


następujące wyg 
Gertroda Polednikówna. Rybnik, Sl. Chwalowiecza i 1 


ne: 

- 00 sł, Karol Bartel, Warmawa, Grochowska 1x 
m. 22 — 2.000 sł., Jakó Szewczyk, Gródek k. M 

na 2.000 sl. FPranciozek Kormia, hg > SUCRE 716 
m. é — 2560 sl. K. Palasakówn 

wiem 7, m. 6 — 1,500 sl, Jan wał Ile 
6. fi., Słowackiego I — 2.500 si., Btefan sakas ©, Brabda, 
p. Brodnies m Drwęcą — 7.606 F. Gajewski, © 


hodecs, 

sl, Walorje Piątki 
Zaleskiego 24 m. £ — 16.000 sł. 

Warszawa, Radakcja «Awit”, żórawia 47, Puychograłciog 

Szyller-Bskolnik, Ogłoszenie załączyć. Wielkie album chwa 

lubayrh protokułów towarzystw naukowych ©. m. Warta” 


łowi 
| Rybnicki. Wawrzyczny mianowicie z pobu- 


|niafą tor, zawsze jednak jest ruch w in- 
teresje — tylko ten kurz doprowadza 
nas do czarnej rozpaczy. 

Ten kurz właśnie powoduje, że w 
Łodzi nkt nie ubicra się na biało, Ani ko 
biety ani mężczyźni, k'órzy w innych 
miastach latem z wdziękiem obnaszałą 
białe płócienne ubrania, 

Na Łódź nalbardziej madsłą ste ubra 
nia brudno-szare, tek e pod kolor kurzu. 


ce wydzierać włosy z główki. Skohier* 
ska nie pozostała dłużną j również coś 
lam uszczknęła z włosów  Lipińsk ej, 
bó'kę kobiet zi kwidował dopiero poste 
rmmkowy. spisując odpowiedni protokół. 

Sad Crodzki skazał Jedwige Lipińską 
na 100 zł, grzywny lub 2 tysodnie arcsz 
tu zaś Irenę Skob'erską na 20 zł. grzyw 
ny lub 3 dni aresziu, 

Jerzy Krzócki, 


Navad rabunkowy na emeryta. 


Z Grudziądza donoszą: 
W godzinach wieczornych w Grudz!tą- 
dzu powrucał do domu emeryt Wladysław 


Zasadzka w klatce schodowej. 


koówą i zabrał 62 zł. gotówką. 
natychmiast 
wszczęła energiczne dochodzenia, które już 


Nafaiski, zamieszkały przy uł, Wencklego | po kilku godzinach doprowadziły do uję - 


5, Kiedy wszedł po schodach na korytarz 
i chciał otworzyć drzwi do swego miesz- 
kania napadło go dwóch osobników, z któ 
, "ych jeden 

chwych go za gardła, 
| grożąc równocześnie bronią palną, drugi 
zaś przeprowadził u niego rewizję kieszon 


Z Rybaika donoszą: 

Sąd Ksrny w Rybniku rozpatrywał nie: 
zmńernie ciekawą sprawę przeciwko niebez 
| piecznemu podpałaczowi 26-letniemu Paw 
Wawrzycznomu z Podbucza, pow. 


dek bliżej niestwierdzonych, podpalił ko- 


'lejno dwie stodoły rolników Durczaka w 


Krostoszowicach oraz Tomana w Podbu- 
czu, Policją z wyśledzenien sprawcy pod 


cią sprawców, 

Napadu dokonali Alfred Mianowicz de- 
karz z wicy Kolnikowej, oraz jego towa- 
rzysz Maćkowski Zygmunt bez stałego za- 
woda, zam'eszkały przy wł. Gea. Hallera. 

Obaj uczestnicy napadu rabuakowego zo 


| stati osadzeni w areszcie, 


= WYKRĘT PODPALACZA. 


BEM TER WCHNĄLŁ GO GO ZEROWNI. KME 


Przed Sądem Wawrzyczny tłumaczył się, 
że jest nałogowym amatorem eteru. Kryty- 
cznego dnia po wypicu kilka kieliszków 
eteru odczuł wielki ból głowy i udał się do 
Krostoszowić, gdzie podpalił stodołę. D, a 
następnie do Podbucza, gdzie w ten sam 
sposób podpalił drugą stodołę. Po dokona 
niu tego czynu, rzekomo stracił zupełnie 
pamięć i nie może sobie przyp* wieć, w 
jaki sposób powrócił do domu. Sad jednak 


ay 4 pray nania najerbitniejeayeh honi dwie palenia miała nielada klopot, ostatecznie | nie dał mu wiary i skazał go na rok i 6 
EEN di |odnak zdolala niebezpiecznego podpalacza | miesięcy więzien:a. 

: przytrzymać, m MMA 
SHERIDAN, jest mimo to piękniejszy od najpiękniejszej ró li wyraźnie chęć 


Rewelacja. 


Człowiek ten nie miał jeszcze czterdzie 
stu lat, a pozornie jedną tylko żywił pasję: 
do brydża. Przynajmniej tak sądzili goście 
hoteiu. Nie posiadał żony ani dziecka, ani 
kochanki, ani nawet przyjaciół, bowiem 
prócz kilku osób — partnerów do brydża 
nie miał znajomych, Zawsże nosił w klesze 
m dwie talje kart: jedną niebieską, drugą ró | 
xową, jak potrzeba į przy pierwszej propo- 
życji lub zaproszeniu do gry, korzystał z 
nich skwapliwie. Zdarzało mu się to dwa do 
trzech razy dziennie w okres'e wakacyjnym 
gdy był sam, jak zawsze, w miejscowości, 
której nazwa nie posiada znaczenia. 

Byłoby z pewnością przesadą twierdzić, 
że Dezydery Chątel był graczem nałogowym 
W brydżu szukał tylko rozrywki, miłego | 
spędzenia czasu, jakegoś ujścia, w brzkit 
czegoś lepszego. Bowiem Dezydery od wcze 
snego dziec ństwa był ofiarą uporczywego | 
przekonania, które — niestety! — paraliżo» 
Wto wszystkie jego porywy, |I w gruncie 
rzeczy popstiło mu życie, Uważał siebe z2 
brzydk ego meżczyznę, a stąd niczdolnega 
obudzić prawdziwe uczucie w sercu kobiety 
Otóż w rzeczywistości, aczkolwick nie byl 
Mdonistm, n'e był jednak brzydki. Czemże 
treszią jest bizydota? „Najbrzydszy z ludzi 


ży“ — rzekł jakiś pisarz, a powtarzamy raz 
jeszcze: Dezydery brzydkim mie był, Miał 
cudowne oczy i inteligentne czoło. Był dow 
cipny i — mój Boże — na tyle elegancki, że 
mógł zas szczyt przynieść każdej kobiecie. 
Na nieszczęście nie był świadomy swych za 
let i stworzył sobie rodzaj moralnego odo- 
sobn' enia, wśród którego zapominał o wszy 
stkiem. Wkońcu, gdy zdarzyło mu się za- 
„grać w karty z brawurą | zręcznością, był 
poprostu przeistoczony. 

Któżby śmiał twierdzić w dobrej wierze 
że nasz przyjaciel był brzydki? 

©... > 


Bowiem był naszym przyjacielem lub, 
ściślej mówiąc, naszym stałym partnerem. 
Codziennie po śniadaniu spotykaliśmy się w 
oznaczonem miejscu parku hotelowego, 
| gdzie strzelec już oddawna przygotował d!a 
nas stolik do gry, Dezydery wyciągał z kie- 
szeni błękitną i różową talję kart. Robił to 
z gorączkowym pośpiechem. Zdaje się, że 
ręce jego drżały zlekka, gdy zbierał karty. 
A potem skupiał się. Namyślał się długo, za 
n'm wygłosił jaki kolor. I błada temu, który 
z jakichkolwiek powodów na świecie wyry- 


iwat go z tych milczących medytacyj. A je 


dnak dnia tego... 

We dwoje — mężczyzna į kobieta 
nag'e zjawili się wpobliżu naszego stolika 
i pomimo widocznego zażenowania zdradza- 


przyczyny nie przeszkadza się osobom, gra 
jącym w brydża. Jak sądziłem, chodziło © 
sprzedanie nam biletów na bal dobroczyn- 
ny, albo też o nasze podpisy na wieczystem 
podaniu o zniesienie dawnego kasyna nad 
jeziorem. Lecz, jak przyżnaję ze wstydem, 
moja znajomość psychologji zawiodła. Przy 
czyna była nierównie prostsza, ale jak zoba 
czycie, zarazem i bardziej skomplikowana. 
Niktby nie odgadł jej, jestem przekonany. 
Potrząsając w zażenowaniu swem trzyma- 
nym w ręku aparatem fotograficznym przy 
byy młody człowiek wytłumaczył nam wszy 
stko piącząc się trochę w szczegółcch. 
Oto pokrótce, o co chodziło: ten młody 
człowiek, Włoch, posiadał kuzynkę, której 
mąż dziwnym zbiegiem okoliczności rzeko= | 
mo podobny był do Dezyderego, jak dwie 
krople wody. Zaś kuzynka jego, żywego i 
zapalczywego temperamentu, była do szaleń 
stwa zazdrosna © swego małżonka. Kuzyn 
jej więc, chcąc zażartować z niej, powziął 
zamiar sfotografowania Dezyderego w to- 
warzystwie fakejś ładnej kobiety i przesła. 
nia fotografji zazdrosnej kuzynce do Stresy, 
gdzie rezydowała stale. Tak przynajmniej 
zrozumiałem wyjaśnienie młodzieńca. 
Aczkolwiek swoboda na letnisku upowa 
żnia do wsze'kiej śm'ałości, uważałem, że 
młody Włoch, jak to mówią „przesolił“ tro 


porozmawiania z nami. 
Przyczyna musiala być ważna, bowiem be: 


a 


Napadnięta kobieia 
obroniła się butelką kwasu solnego. 


5 dice: donoszą: 
ownią ponurego wypadka był ostał 
nio daniec w  Inowroclawiu „Miyn" 
przy ul. Środniej. 

W związku z dokonywaniem niedozwo- 
lonych zabiegów na młodych dziewczętach 
aresztowana została przez policję niejaka 
50-letnia Eleonora Leńczukowa.  Dokonata 
ona m. in. operacji, która dała bardzo ujem 
ne wyniki, na zamężnej Marjannie Kowat- 
skiej, której mąż od kilku już lat odsiadu 
je korę więziew'a za rozbój. 

W sprawę tę w.nieszafi się bracia are 
| sztowarej Leńczukowej, Fronc'szek i Józef 
Góreccy, którzy podejrzewając, że donie- 


[Aeaaeai AE 


sienie do połicji złożyła poszkodowana Ku 
walska, postanowili na niej zemścić się. 

Przybyli więc do mieszkania Kowalskiej 
ł wszczęli piekielną awanturę, doprowa- 
dzając kobietę do szału histerycznego. 

Zdenerwowana wydobyła z szafy butet 
kę z zawartością kwasu solnego £ wylała 
tracy płyn na twarze oba Greckich. 

Na krzyk nieszczęśliwych zbiegli się 
momentalnie sąsiedzi, wdzieiając poparze* 
nyńy pomocy. 

Zawezwana karetka pogotowia ratunko 
wego odstawiła Góreckich do szpitala p9 
wiatowego w Inowrocławiu, 


Młodociani złodzieje. 
EM Niskie ceny konku. encji. DB 


Z Bydgoszczy donoszą: 

W frmie Gadziński, Szebcko i S-ka pra- 
cowal jako pomocnik į ekspedjoat kilkunasto 
letni Franciszek Br. Chiopiecc z obowiąz- 
| ków swych  wywiązywał się początkowo 
akurate, zyskał więc pełne zaufanie prze 
, łożonych. 

Jako posłaniec przychodził często do fr. 
my Gadziński kiłkanastołetni Andrzej W. 
pracujący w firmie Buchołz. Obaj chiopcy 
|poznawszy Się, za namową pewnego sob- 
| nika założyli pod boka swych szefów 
konkurencyjne „przedsiębiorstwa*  Poszuka 
h sobie w mieście trzech  instatstorów i 
dwu pośredników i zaopatrywali warsztaty 
instalatorskie w towar po rewelacyjnie 


| rę grzywny. 


niskich cenach. 

Rzeczy wźrtości kilkunastu złotych sprze 
dawali za grosze, Zdobywane w ten spo“ 
sób pieniądze obracali na kino i papierosy: 

Na jednej y takich transakcyj zostali 
przyłazani i razem ze swyfw  protektorami 
zas.edli przed Sądem. 

Wina oskarżonych była miezbitła wobec 
zgromadzonych dowodów, 

Sąd skazał Franciszka Br., na pobyt w 
domu poprawy aż do  pelnoletności. Jego 
nieletni pomocnik Andrzej W. otrzymał pół 
roku aresztu z zowieszeniem na 3 lata, 8 
pozostałym oskarżony.n Sąd wymierzył ka 


Budując drogi zwalczamy bezrobocie. 


RADJO-KĄCIK. 


DZIS, dnia 19 kwietnia wieczorem: 
RASZYN. 
15.45 Muzyka religijna: W yk. Zesp. kamer- 
N. Nańskiej i J. Hoszowska (msopr.) 
16.50 Legenda © © jaskółce" opowiad. 
dzieci starszych A. Świrszczyńskiej 
10.45 śpiewy reiigjne w wyk. Enrico Ca= 
tuso (płyty) 

17.00 Dyskuńajmy na i ąt pracy I czło- 
wieką == wygl. prol. B. Suchodolski 
17.15 Recital organowy Br, Rutkowskiego. 

Tr. Z Konserw, Warsz 
17. 40 Audycja dla chorych w opr. ks. Reka- 


18 10 Teatr Wyobraźni z Wilna 
15.30 Koncert reklamowy. 


dta 


18.15 Chorały J. S, Bacha w opr. L. Stokow 
skiego (wyk. e Ga T 8 Jrk. pod, dyr. 
L. Stokowsk'ero (płyty) 

19.05 Program na dz. nast. 

19.15 Skrzynka rolnicza — omówi inż. W, 


Tarkowski 
19.25 Wiadomości sportowe lokalne 
1930 Wiadomości sportowe orólnonofskie 
10.55 Utwory w transkrypcji na kwatret | 
smyczkowy w wyk. Zesp. Lenera — 
20.00 Koncert relig. ze Lwowa 
21.20 Dzienik wieczorny 
2140 „Jak pracuiemy i żyjemy w Polsce“ 
21.45 Koncert relig. z Krakowa 
22.15 „Wiersze Wielkop'qtkowe"*—w oprac. 
St. Miłaszewskiego : 
22.30 — 28.00 Koncert Chórw „Lutnia pod 
dvr. K. Jurdzińskiepo 
2.00 „Nauki wielkopostne”: „O przebacze- 
niu” — wygl. ks. dr. Auf. Jakubisiak 
28.15 Wiadom. meteor. dla komun'k. totr. 
20.20 — 2323 Pieśń: „Wszystkie nasze 
dzienne sprawy”, 
Łóbż, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
14.00 Płyty 
18.45 Miizyka (ptvtv) 
19.15 Lalo: Rapsodja norweska (płyty) 


Sobota, dnia 20 kwietnia. 
RASZYN. 


6.20 Pieśń włelkopostna 
6.33 Pobudka do gimnastyki 


chę, i ze strony Dezyderego oczekiwałem 
slusznie uzasadnionej odmowy. Mimo przy- 
puszczalnego łudzącego podobieństwa z mę- 
żem kuzynki, ta ostatnia odrazu zauważyć 
mogła, że szczegóły ubrania na fotografji 
są inne, i cały „kawal“ nie uda się na dłu- 
go. Ku niepomiernemu memu zdziwieniu 
jednakże Chgtel odrazu odłożył karty. 

— Panowie wybaczą — rzekł — nie po- 
trwa to dlugo. 

I wraz z młodą parą oddalił się dla do- 
konania „ję 


Ja, co piszę gł eM BA mam wielkie- 
go szczęścia w grze, a chcąc wygrać, liczyć 
muszę głównie na umiejętną grę partnera, 
a nie na walory własnej karty. Nawet igno- 
ranci brydża wiedzą, że w grze tej partner 
jest prawdziwym wspólnikiem. Otóż najchęt 
niej grywałem z Chątelem, dlatego, że jest 
świetnym „brydżystą”, a dnia tego tworzyli 
śmy wspólną ekipę. Czekałem więc z upra- 
gnieniem końca jego pozowania do foto- 
gratfji. 

Skończyło się wreszcie, lecz zgoła inny 
Châtel spowrotem zasiadł naprzeciwko 
mnie, Wydawał się zadowolony i zaniepok? ! 
jony zarazem. Było widoczne, że gra n'e 
zejmowała go wcale i myślał o czem innem. 

Popełniał błąd za biędem. Przegrałem z 
nim sumę znacznie większą niż przegrać 
mógłbym z najlichszymi graczami. Przyznać 


|22.1% 


+ 6.36 Gimnastyka 


6.50 — 7.25 Muzyka z płyt 
1.15 Dziennik poramńy 
1.45 Program na dzień biełący 


7.50 Wskazówki praktyczne 
11% Svgnat czasu 

12.00 Hejnał 

zu wWiusiaumości meteorologiczne 


i 

12.5 Muzyka re'g. z plyt 

12. 50 Chwilka dla kobiet 

12.55 Dziennik po owi, 

13.05 Koncert małej ok, 
> owy. 

13.45 „Nasz handel nin.ski* 

13.50 Wiadomości o eksporcie polskim 

13.55 Przegląd giefdowy 

14.46 Koncert z Krakowa. 

16.30 b ro pg technic eż -— omówi red. W 
Frenkie 

15.46 Zapomniano pieśni wielkopostne. 
Audycja słowno-muzyczna 

15 40 Feljeton z Krakowa 

9.55 Utwory na wiolonczelę w wyk. Z. A! 

damskiej. Przy fort. prof. E. Ursteln. 


R. pod dyt: » 


17.15 Odczyt z Krakowa 

17.80 Najnowsze nagrania (płyty). 

1745 Teatr Wyobrażni dla dzieci ze Lwowa 
15.25 „Rozmowa dzwonów”, transmisja bf- 


cia dzwonów rezurekc yjnych 
18.55 Muzyka religijna w wyk. Kapeli łan 
styńskiej pod dyr. R. Casiniet'ego (płyty) 
sA Prog. na dzień następ pny 
I „Przegląd wydawniciw*, 
H Moś cicki 
| 19.25 Życie kultur. I artvst, stolicy 
'1930 Recital fort. J. Tołkacza 


omówi prół. 


i 
i 
o 
| 


19.50 Pielgrzymka po grobach w kościołach | 


warszawskich (reportaż) 
| 20.00 Transmisja nabożeństwa Rezurekcyj= 
Er z katedry św. Krzyża w Warszawie 
0.45 Pieśń wielkanocna w wyk. chóru kofś- 


ciola Św. p kak zka pod dyr. j. Maklakiewicz | 


(płyty 
21.00 Koncert yy nei muzyki w wyk. ork. 
kameralnej nod dvr. O. Straszyńskiego 
MR AŻ ślinka idzie”... Muzyczne ment 
świąteczne, Wyk.: Mała Ork. P. R. poń 


dvr. Z. Górzyńskiega oraz soliści | 


23.00 — 24.00 Muzyka lekka (piytyy 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
14.00 „Fortepian, organy, skrzypce” (płyty) 


muszę, że wstając od stolika, byłem trochę 


zirytowany. Po zapłaceniu przegranej, oddź | 
Mimo to Chśtel dogonił | 


ljem się szybko. 
miie, 


Nie wydawał się dotknięty złem} rezulta | 
tami ostatniej partji. Zawsze dbały o to, że | 
by nie przegrać, a zwłaszcza nie przegrać | 
grubo, dziś z, filozofją traktował swoje nie* | 
powodzenie. Dogoniwszy mnie, odrazu ujął | 
moje ramię. 

— Powiedz mi pan, który jesteś dobrym | 
psychologiem — rzekł mi, nie wspominając 
nawet o swych błędach w grze — jak są 
dzisz: czy człowiek, o którego jakaś kobie- 
ta jest wściekle zazdrosna może tem samem 
zdobywać uczucia innych kobiet? 

— Jest to niezaprzeczalne — odparteft 
szczerze. 

— O! dzięki! — uradował się Chątel, ser 
decznie ściskając me ręce — dzięki! Życi: 
jest piękne... 

Odszedł, nie rzekłszy nic więcej, 


Odtąd Châtel ani raza juź nie zasiadi 


do brydża. Ale wszystkie kobiety w miejsco 


wości, której nazwy nie wymieniłem przeź | 


dyskrecję... No, rozumiecie mnie bez słów. 
A goście hotelowi 


przezwali go donżuśa 
Tium. L. M. | 
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Nr. 158 CTCHO 


SPORT. 


'Niewesołe horoskopy... 


Trening przed spotkaniem Łódź — Wrocław. 


W dniu wczorajszym odbyła się ostatnia  linjach. Wima doznaje poważnego osłabie- į 4 à ADA - 
próba pilkarzy lódzkich przed mieczem mię. | nia, bowiem do Reprezentacji przechodzą |Zatów Państwoweg cy Urzędu Wychowa 
dzynarodówym Wrociaw — Łódź. Lećmiński i Lenart. Mimo to zespół fabrycz | nia Fizycznego i F rzysposobienia Woj 

Na boisku ŁKS-u rozegrano sery dja ny przeważa į zdobywa prowadzenie z prze | skowego a poszczególnych związków 

| mecz - treaing między „Reprezentacją” knego strzała Wierzb Tego rodzi SPOTIOWYCH 
| Wimą. zie ” ja jj ren już dawno nie AE na me- Do Związku Polskich Zw. Sporto- 
Przebieg tego spotkania niewątpliwie | czach piłkarskich w Łodzi. wych i Polskiego Komitetu Olimpijskie 
| Sprawił wieiki klopot kapitanowi związko- Reprezentacja gra w dalszym ciągu sla- | 20" szefa wydziału wychowania fizycz 
| wemu ŁOZPN-u p. Cylliowi. Gra „Reprezen- | bo. Atak jakgdyby nie istniał. Jeden Król nego i sportu PUWF. mir. dypl. Edwar 
tac)“ stałą na pozie nie słabo grającej A- | usiłuje strzelać. Jednak i on nie może się | da W ojciechowski ego, 
| klzsowej drużyny. Zawiódł przedewszyst- | zdobyć na skuteczny strzał. Nawet rzutu Do Polskiego Zw. Lekkoatletyczne- 
kiem atak.  Kilkakrotne zmiany w czasie | karnego Sowiak nie wykorzystał. Druga | £o— red. Aleksandra Szenajcha, 
Wszystkich części (a było ich aż trzy po 30 część kończy się przy stanie 2:1 dia Wimy. Do Polskiego Zw. Piłki Nożnej —lnż 
min.) wykazały, że łódzcy napastnicy igno- Dopiero w trzeciej części Reprezentacja | Tadeusza Kuchara, 
rują zupelnie wykonywanie swego najważ-| bierze się energiczniej do pracy. Przypisać |- Do Polsk ego Zw. Gier Sportowych 
niejszego obowiązku — strzelania do brac! | to należy ponowne.mu wzmocnieniu tej jece | prof. Zygmunta Orłowicza. 
| GA jożeli się już na ten strzał decydują, | nastki przez powrót do obrony  Karasiaka| Do Polskiego Zw. Bokserskiego kpt. 
to robią to tak nieudolnie, że aż komipromi | oraz Pegzy II do linji pomocy. Atak jednak | Romana Rettingera. 
tująco, w dalszym ciągu nieudolnie gra pod bramką 
Pozostale Tinje, zwłaszcza Reprezentacji tak, że z licznych sytuacyj podbramkowych 


| W związku z nową organizacją sportu 
polskiego, realizowaną obecnie przez 
Państwowy Urząd Wychowania Fizy- 
cznego i Przysposobienia Wojskowego, 
dyrekior PUWF. pik. Władysław Ki- 
liński zatwierdził ostateczną listę delę- 


iRealizacja nowej organizacji polskiego sportu. 


Delegaci do poszczególnych związków już wyznaczeni, 


Do Polskiego Zw. Wioślarskiego 
inż Marjana Wodzianowskiego, 

Do Polskiego Związku żeglarskiego 
i Związku Kajakowego —mjr. Włodzi- 
mierza Sekundę, 

Do Polskiego Zw. Pływackiego —kpt 
Władysława Sieńczaka. 

Do Polskiego Związku Łyżwiatskiego 
inż. Edwarda Nehringa. 

Do Polskiego Związku Hokeja na Lo 
dzie mgr. Zbigniewa Przebyłowskiego. 

Do Polskiego Związku Kolarskiego — 
mjr. Marjana Czeżowskiego. 
Do Polskiego Związku  Atletycznego 
dyr. Oskara Szefera, 
do Polskiego Związku Jeździeckiego 
rtm. rez. Stanisława Młodzianowskiego. 
Do Związku Tow. Gmnastycznych 
„Sokół” kpt. Józefa Barana. 

Delegaci do Polskich Związków: Te 
nisowego i Narciarskiego zatwierdzeni 
będą po przedstawieniu kandydatur 
przez odnośne Związki. 


+ = 
Zycie ekonomiczne. 
Nowy Jork, loco 11.90, kwiecień 11.51. 

maj 11.58, czerwiec 11.58, lipiec 11.54, sivr- 
pień 11.58, wrzesień 11.42, październik 
11.30, Kstopad 11.34, grudzień 11.88, sty- 
czeń 11.42, luty 11.46, marzec 11.50. | 
Liverpool, loco 6.68, czerwiec 6.34, sier- 
pień 6.22, październik 6.08, marzec 6.05, 
maj 6.04. 
Brema, maj 12.67, lipiec 12.88, paździer- 
nik 12.79, grudzień 12.88. 
Egipska, loco 8.29, lip'ec 7.96, paździet- 
nik 7.97, styczeń 7.98, maj 7.98. 


Waluły, dewizy i akce 


Zebranie giełdy pieniężnej cechował na 
strój ożywiony przy zmiennej tendencji. 
Dział papierów państwowych cechował | 
nastrój mocniejszy, obroty były dość oży= | 


PAPIERY PROCENTOWE. 


fównież nie staly na wysokości zadania, je | 
Guak przewyższały pod każdym względem 
swą linję ofenzywną. 

Jeżeli chodzi o przebieg gry wczorajsze 
go „treniagu” to stwierdzić należy, iż był 
On zupelnie jałowy i nieciekawy. złożyla się 
na to przedewszystkiem gra „Reprezentacji | 


| Jeżeli chódzi natomiast o „Wimę” to zespół 


ten mile rozczarował i pod każdym wzglę- 


tylko jedną Królewiecki wykorzystuje zdoby 
wając wyrównującą bramkę, | mecz - tre- 
ning kończy się przy stanie 2:2, 
Gdybyśmy mieli stawiać horoskopy na 
zesadzie wczorajszego treningu, to byłyby 


|one bardzo niewesołe. Przegrana Łodzi pra 
| wie pewna. Chyba, żeby się atak Łodzi nie- 


spodziewanie póprawił. 
Sędzią spotkania był p. Lange. 


Aleiami parzu Poniatowskiego 


biec będzie trasa Biegu Narodowego w Łodzi 


Prem. Poź. Budowlana ser. I szt 45.10 


ren: Poż. opi ser. Il szt. gł 3 
ańsł È ż. Konwersyjna 6: 
ŁOZLA ustalił już program na trasę retarjat ŁOZLA, zaś młodzież szkolna | Konwers Poż Kolena TERE T r 07.90 


zapisuje się bezpośrednio w szkołach. 
Na dzień 3 Maja były wyznaczońz 


Biegu Narodowego w dniu 3 Maja w Ł» 
dzi. Ze względów zdrowotnych ij pro: 
pazandowvch bieg odbędzie się alejanii |również w Łodzi zawody lekkoatletycz 
Parku Poniatowskiego, przyczem o gor|ne p-n, „Szukajmy ol. mpijczyków”, któ- 
dzinie 9.30 odbędzie się dla zawodni-|re jednak ze względu na Bieg Narodo- 


Pożyczka Słab'lizacyjna 1927 r. 
LZ pr Banku Rolnego 
Listy Zast. Państw. B-ku Rolnego 
LZ B-ku Gosp. Kraj. II — VII em, 
LZ B-ku Gosp. Kraj. I emisji 
Obi. Kom. B-ku Gosp. Kraj. M- Ill em, 


2588: 


ro 
Gł 


Bezpośrednio po treningu- mecz repre- 
zentacja Łodzi została ustalona w składzie 
następującym: bramka: Płsarski (rez. Fry- 
markiewicz), obrona — Karasiak, Frankus 
(rez. Mikolajczyk) pomoc — Peora I, Pez- 
za II, Chojnacki (rez. Lenart), atak — Król 
Leśmińsid,  Królewiecki, Miller, Wierzba 
(rez, Herbstreich, Sowiak). 


przewyższał drużynę kombinowaną. 
Pierwszą część gry odbywała się przy 
| <ląglej przewadze Wimy i w końcowym efek 
Ce wynik jej był remisowy 1:1. Strzelcami 
bramek byli: Król dia Reprezentacji i Leć- 
miński dla Wimy. 

W drugiej części zespoły występują Z 
cznemi mnianamj we wszystkich niemal 


 Walasiewiczówna pokonana! 


| Polka na mistrzostwach Stanów Zjednoczonych 


ków niezrzeszonych w ŁOŻLA na dy- 
stansie 2 klm. o godz. 9,45 odbędzie si> 
bieg dla młodzieży szkolnej na dystan- 
sie 2 kim, į o godz. 10 bieg dla zawodn - 
ków zrzeszonych na dystansie 4 kim. 
Zgłoszenia dla niezrzeszonych przyjmu: 
ją kluby i LOZLA, można się również 
zgłaszać.przed biegiem na starcie, zgło 
szenia dia stowarzyszeń przyjmuje sek- 


SENSACYJNY 


Obi. Kom. B-ku Gosp. Kraj. I em. 
= Bud. B-ku Gosp. Kraj. I e 
B-ku Gosp. Krajowego I poj 
LZ B-ku Gosp. Kraj, II—VII em. 
Obi, Kom. B-ku Gosp. Kraj. I emisji 
Obl. Kom. B-ku Gosp. Kraj. 11—III i HIN 81 
LZ Tow. Kri. Ziem, w Warszawie 50.75 | 


MALE ZAINTERESOWANIE DLA AKCYJ. 
Na zebraniu giełdy akcyjnej ruch był mi- 
nimalny prezdmiotem tranzakcyj PONY 
były 2 gatunki papierów dywidendo 
Bank Polski 88.50, Starachowice 1650 50, | 
ZIEMIOPŁODY. 
Warszawa, 19 kwietnia. Giełda zbożowo» 
Towarowa bez zmiany. Usposobienie spokoj 


wy zostały odwołane i odbędą się w ter 
minie późniejszym, 


KTO REPREZENTOWAĆ BĘDZIE 
ŁÓDŹ. 


w spotkaniu lekkoatletycziem pań z 
Poznan? m. 

W dniu wczorajszym został ustało” 
ny przez ŁOZLA skład reprezentacji 
Łodzi na lekkoatletyczny mecz kobiecy 
Łódź — Poznań, który odbędzie się w 
dniu 3 maja w Poznaniu. Poszczególne 
konkurencje zostały oŁsadzone następu- 


aboRERENONAA: 
pk m ma UJ a GO m GO pda ~I 
HRA 


Dopiero dzisiaj dotarły do nas wiadomo- 
ści o starcie naszej rekordzistki Walasiewi. 
Czówny ra lekkoatletycznych mistrzostwach 
Stznów Zjednoczonych w hall krytej, które 
Odbyły się w ostatnich dniach marca. 

Wa'asiewiczówna brala udział w dwu 

biegach, na 50 t 200 mtr. Na krótszym dy- 
stans'e zostala niespodziewanie pokonana 
Przez Amerykankę Stephens przychodząc de 
méty na druyjem m'ejscu. Stephens triuyfa 
wała” w nienądzwyczajnym czas'e 6,6 sek. 

Króciutki dystans biegu nie wyklucza 


nigdy niespodzianek, to też do tej porażki 
nie możemy przywiązywać wagi. 

W biega na 200 mtr. natomiast Wałasie 
wiczówna zwyciężyła z łatwością również 
w nienadzwyczajnym czasie 26.1 sck. Wy- 
nik ten tłumaczą specyficzna warunki hali o 
mały.n obwodzie, gdzie trzeba biegać na 
bardzo ostrych krzywiznech. 

Jak z powyższego widać słynna przed 
niedawnym czasem dyskwalifikacja „naj. 
szybszej kobiety” na świecie już zostałą zmie 
słona, 


-| 120 przodowników różnych gałezi sportu. 


Zakończenie okresu zimowego w Okręgowym Ośrodku W,F. 


_ Z dniem 15 b.m, nastąpiło zakończe 
lie prac okresu zimowego w Okręgo” 
wym Ośrodku WF w Łodzi. Na boisku 


NKS-u zgromadzili się absolwenci kur 
$ów: pięta arskikgo, ćwiczeń rucho- 
Wych i szęrmierczego, których więk- 


szość stanowili wojskowi. 


Po odbyciu pokazów ćwiczeń gint 
Nastycznych i gier sportowych, do zeb- 
Tanych uczestników przemówił komer 
dan: Okręgowego Ośrodka WF por. Ko 
nopacki, poczem nastąpiło wręczenie 
świadectw przez delegata Okręgowego 
Irzędu WF į PW kpt. Gębarowicza w 
obecności zebranych oficerów - delega 
łów oddziałów wojskowych stacjonowa 
nych w Łodzi, 

Orótem ćwiczyło na wszystkich kur 


sach w Ośrodku w okresie. zimowyn 
215 uczestników, z czego 120 uzyskało 
tytuł przodownika danej gałęzi sportu. 
Zaznaczyć należy, że poza współpra 
'a ne stowarzyszeniami W.F. d 
PUWF i PW jest przeszkolenie na kur 
sach w Okręgowym Ośrodku WF jax 
największej ilości przodowników żołne 
rzy, którzy po wyjściu z wojska będą 


mogli nadal pracować na niwie sporto-, S 


wej. oddając tem samem przysługi or- 
ganizacjom sportowym. 
r 


Co zgotować jutro na obiad? 

„Zupa grzybowa z łazankami, Śledzie | 
marynowane z kartofelkami ryż ze śmie 
O AASA 14 zakady hi BE ID. PREKURSORA enli r e 


| | Doktór L. BERMAN Dr mod, leuryk Ziomkowski L. BERMANJ/Dr, med, Henryk Ziomkowski 


| 
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tejsć0 


prz 
słów .. 
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M. 


et- | 


| Doktór MICHAŁ LIPSKI 


Spec ul ata chorób wenerycznych 
ukórnych : vsksualnych 


Cegielniana 15% 
taloon 149-07 
od 8—11 rano i od 6—9 wiecz. 
niedz. 1 święta od 9—], 


o > 


Dr, med. 
"HH KLACZKOWA 


położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 


tel. 213- 66, 
Przyłm. codz. od 10—12 : od 5—8 po poł. 
nam 


Dr. med. TREPMAN 


specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych, moczopłciowych. 


ZAWADZKA ©, fr II piętro 
tel 234-12. Przyjmuje od 8—12, 2—4 i 6--9, 
W niedziele i święta ad 8—1 w południe. 
o w MIENIA ZP OZRPOALEJSPSE 


Przychodnia Lekarzy 


Pec'alistów i Gabinet Dentystyczny | 
godz. przyjęć od 8 rano do 7 wiecz. 


Łódż, Łączna 7 (Chojny) 
tel. 292-40. 
___ (Gmach spółdzielni „Lokator”*) 


. 


— -— -c -- ——— 


kotwy SKÓRNE, WENERYCZNE 
MOCZOPŁCIOWE 

PIŁSUDSKiE GO 65, (Piotrkowska 46) 

p Teieion 203-51 

fzyjmute 8—11 rano, 2—5 po południu, 

—9 wieczorem, w dni świąteczne 9—1. 


Spec. chorób wenerycznych. OT 


włosów | moczopłcio oł sę 
6 go Sierpnia 2, telefon 118-33 
przyjmuje od J — 12 2 — 41 od 5 — Y wieca. © niedziele 


1 święta ód 10 — | popoł. 
Dr. Med. 


MM KLACZKO 


Chor uszu, nosa, gardła i krtani 
Piotrkowska 99, telef. 213-66. 
Przyjmuje 12 — 2 i od 5 — 8 po poł 
Doktór 


W. ŁAGUNOWSKI 


ipso chorób wanerycznych, seksualaych | skórnych 
(Gabinel Rosatgeono-l światioleczalczy) 
Piotrkowska 70, tel. 181-83. 
śezyjruje od 8,50 do 1030 rano, od I do -30 pp. l od © do 
3,00 wiecz. W niedziele I święta od LO r. do I pp. 


Dr- med, 


S. KRYNSKA 


Choroby skórne i weneryczne 


(kobiety | dzieci) 
Sienkiewicza 34, Tel. 146-10 
popat. 


przyjmuje od i—i | od 3—4 


10 ZŁOTYCH miesięcznie. urzędnikom 
na wyplate konfekcja. obuwie. bielizna 
manufaktura, firanki Chari, Piotrkow- 
ska 37 w podwórzu. 


PRZYPŁĄKAŁ się pies .do polowan*a | 
łaty bac bronzowe ogon obcięty. Do 
odebrania za zwrotem kosztów ul. Wi- | 
lunowsra 27 m, 2, 


jąco: bieg 60 m.: Jaworska (ŁKS), Stoin 
czewska (Wima), 200 m, Sukiennicka 


WYNALAZEK 


ne. Bez obrotów. pig? zebranie odbę= 


dzie się we wtorek dnia 28 bm. 
ill W i l | l | | ] l JI (Zjedn.), Doma alanka (Tur), 800 m. Poznań, 19 kwietnia. Urzędowa ceduta 
Głażewska (IKP), Sukiennicka, Skok | giełdy Zbożowej i Towarowej w Poznaniu: 


żyto 14.50 — 14.75, jęczmień 710 gr! 17.50 
—17.75, jęczmień 680 — 690 gr! 16.50 —| 
17, jęczitień browarny 19.50 — 20, owies 
14.50 — 15, owies nadający się do siewu 
15.00 — 15.50, (usp. spok.), pszenica 15.75 
16.00, mąka żytnia I pat. 0.55 proc. 21,75 —| 
22.15, 0.05 proc. 20.75 — 21.75, II 

55 -70 proc. 15.25 — 16.25, pośl. pona 76. 
proc. 12.00 — 18.00, — razowa 0-95 proc, 
17.25 — 18.25, mąkn pszenna gat. I Ti A 
roc. 27.25 — 29.75, 20-55 proc. 22.75) 
8.25, gat. II lit. A 65 -70 proc. 15.50— | 
16.00, otręby przemiałowe żytnie stand. | 
11.25 — 11.75, pszenne średnie przemiało” 
we stand. 10.75 -— 11.25, grube przemiał. 
standar. 11.50 — 12.00, 


wda! z miejsca: Wajsówna 1 Słomczew 
ska, skok wdal z rozbiegu: Kwaśniew” 
ska i Słomczewska, skok wzwyż — Ja 

nowska III (Sokół) i Wajsówna. Rzut 
dyskiem: Wajsówna i Plucińska (KE). 
| kula: Wajsówna i Kwaśniewska, osz- 
czep: Kwaśniewska i Głażęwska. Poza” 
tem odbędą się, sztalety, 20 i 4x209 


mtr, olas wia i wwo - WWE 


,Sport w kilku słowach |ic 


(= — Mistrzostwa junłorów odbędą sie 
w I "dzi w dniach 27 į 26 bm. ua stadfJ* 
inie Wimy przy ulicy Rokicińskiej. Pierw 
| szęge unia t. i w sobotę mistrzostwa roz 
poczna się o godz. 16-ej. przyczem zosta 
ną rezcęrane ćwierćfinały biegów 601 
(Cm szuwiety 475 i 47200 m. rzut dys 
kiem i vok wzwyż. W niedzień, od z3" 
aziny „(el odbędą się półfinały i finarv i 
ba gów 60 i 100 mir, finał sztafety 4X75. 
114-200 m., skok wdal, oszczep, kula i| 


PUDRU DO TWARZ! 


Francescy chemicy, po wieloletnich docieka» 
biach, wyneleżli nowy przepia ma puder do twa» 
rzy, który celkawitiè kladzie kres połyskowi 
nosa i skóry, Nadaje on wspaniały POWI wy* 
giad", trwający Ń-podzin. Ani deazgn, asi potcaig 
się BIE mogą © La zié 


„KONKURS WYSTAW SKLEPOWYCH“, 
Łódzki Miejski LOPP organizuje w czasta 
„Alf-go Tygodnia LOPP“ pora Inneml 
konkurs oświetlenia I dekoracji wystaw (wi 
tryn) sklepowych. 
Wystawy mogą być dekorowane dowoł 
| nie, byleby w gom byty także motywy 
związane z LOPP (np. barwy LOPP żóltów. 
biste, portrety lotników, modele samolotów; 


Tajemnica polega na nowym składnika serwa | biegi ŁCO j 1500 mtr, W mistrzostwach | Plakaty itp. 
) zPodwójeą Piaakę | toe wj inc może wziąć udział młodzież, która nie BL toś and AEE 
owym Pa: o Stanowi S 

bie wil M bić tkińczyła jeszcze 18 roku życia. _ 

fm wraże: Poeyp. pelos Newyn T Abp — Rada Naukowa W. P. wydała dru (Z POLSKIEGO TOW, TURYSTYCZNO-KRA 
zKIaDCe w wy Io- * 

eskeen he polec twój się OR 9 | cm a: miernika YE „A «W niedzielę dnia 28 bm. odbędzie 
lecz zupelnie suchy l „matowy“. Poder tea | Zycznej dla szkobiej młodzieży”. Ukazał | zwjedzanie igocowachodniii, dzielnicy, 
opiera się wilgoci, ponieważ zawiera „Podwójną [siç narazie pierwszy tom. omawiający Łodzi. Przed wycieczką inż, W. Kwapiszew 
ws FA diao sia Pani. S$ Paai |labele miernika dla młodzieży męskiej. Ski, kierownik oddzialu regulacji miasta, wy 


głosi w biurze oddziału referat o zabudowie 
tej dzielnicy, 

Zbiórka o godz, 9.80 prz y głównem wej) 
ściu do gmachu Zarządu Miejskiego (Plac 
Wolności 14). Przy sprzyjającej pogodzie 
przewidziane jest zwiedzenie robót, prowa* 
dzonych na terenie Łagiewnik miejskich; w 
tym wypadku zakończen'e wycieczki nastąs/ 


|Tabele te polecone zostały przez Min. 
Oświaty dla użytku nauczycieli ćwiczeń 
ciejesnych. Tabele zostały opracowane 
wzorowa przez doc, dr. Jana Madlarskie 
gc na podstawie materjałów Rady Nan- 
kowej W. F. przeprowadzonych podczas 
całego szeregu posiedzeń komisji mier“ 


nie może się świecić, o ile wżywa Pani Pudru 
Tokalon. Może Pan: tańczyć podrian w dusznej 
świeżą i śliczną, 


sali i mieć przytem cerę ta 
jak gdy Pani przyszła. Wypróbuj dziś jeszcze 
udełko Nowego Pudru Tokalom, e zobaczysz 
[e całkowicie odmienny jest on od wszyst 
ch innych pndrów, ponieważ jest rng 
pudrem, opartym ma tajemnicy „matowego 
Fascynujące piękno, fakio RE Pani 


giadu". 
wzbudzi podziw i zazdrość wszystkich przyjaciółek. | pika. kysz zieży szkolnej 2i 5 wra 2 SW ti 
"ra = Wczoraj pociągiem berlińskim Organizuje i prowadzi inż. J. Brzozowski. 


wyjechała do Brukseli drużyna piłkar- 
ska Wisły na międzynarodowy turniej | 
piłkarski. 


| PIERWSZA WYCIECZKA DO BRUKSELI. 
Na zwiedzenie Wystawy Światowej wys 

| jeżdża do Brukseli w dn. 1 maja pierwsza) 
WZ Orbisu. Powrót do Polski w dn. 
aja. 


A JEDNAK 100 TYS. ZŁOTYCII. 
Zarząd ZZ. ustalił j zatwierdził budżet Poł 
skiego Komitetu O1ż.npijskiego. 
Wynosi on prawie 100 tys. złotych (prze 


maj 
szło 99.000). nas po pracy rozweseli ży uczestnictwa w tej 10-dniowej wyi 
Budżet ZZ został uchwałony na 33.000 po p y me P|, cięczce — od zł. 290 Orbis zapewnia paszpor 
złotych. Teatry i kina dziś NIECZYNNE. |ty. ty. przejazdy i tanie pobyty w pensjonatach 


kseli, Pozatem ułatwienia w zwiedza* 

si wystawy, organizacja wycieczek po Bruk 

kaj op Antwerpji, Gandawy, Bruges; Osten- 
ny it 

Zapisy we wszystkich placówkach Orbi-| 

su do 25 kwietnia. 


Odezwa Komitetu Ligi Drogowej 


Propagandy Pożyczki pst 


Stan dróg w Polsce wymaga tadykal podarcze kraju. TANI SEZON ai W UZDROWI- | 
nych środków zaradczych, zna .znych wy Liga Drogowa, której celem jest ud SKAC 
silków pracy i Świadczeń i nansowych | budowa polskiej sieci drogowej. a zada) stay, 
Nie wystarcza tylko łatać dziury na dro niem pobuczenie i skupienie wszelkich Orbis w s 
gach, trzeba im dać twardą. nowoczesną | wysiłków umożliwiających raciona'ne 15 czerwca. Ciechocinek, Druskieniki, Iwo- 
i trwałą nawierzchnię, któraby wytrzy- | zrealizowanie tego wielkiego dzieł? | nicz, Jastrzębie - Zdrój, Rabka, Szczawnca, 
i ała wzmożony ruch koni i samoch- wzywa kot kich do czynnego popar A ją yi] gotowe są na przyjęcie kuracju) 

w. cia Pożyczki Inwestycyine. 

Stan naszych dróg nie odpowiada ani| Kte dba o potęgę i bezpieczeństwo; sje ka Ryde pay pozżkdć 7 w Oi 
wymaganiom nowoczesnego Życia, ant | Polski i jej rozwój gospodarczy. | wszelkie św” adczenia, jak taksy kuracyjre, 
mocars'wowem stanowisku Polski, Kto rozum'e, że bez dobrych dróg r-l kąpiele i zabiegi lecznicze, pobyt w pensjo- 

W unię bezpi eczeństwa naszych 2ra nictwo wezetuje, a przemysł i handel Mie | natach, wyżywienie. Zniżki te wynoszą od 25 
nic i dla podniesienia dobrobytu Państwa | maia zbytu. do 50 proc. | 
i jednostek musi być przełamany kryzys kie klęskę bezrobocia przełamać WINSZUJEMY. 
naszvth dróg. "lice wzmożoną pracą ten pomoże odbi | Jutro: Sulp'cjuszowi 

Pożyczka Inwestycyfna. dos'arczaj1z | dowie dróg nabywając Pożyczke inwe] Wschód słońca 4.30 
gospodarce drogowej wydatnecgc ponar | stycybią. | Zachód słońca 1840 

umożliwi wielkie dzieło odbudowy Komitet Ligi Drogowej Propagandy. Długość dnia 14.10 
umożliwi rozwój motoryzecii. za-:| Pożyczki inwestycyjnej. Przybyło dnia 6.10 
trudna: bezrobotnych i ożywi życie gos” —— Tydzień 15. 


popiiacoodcią cieszą się tanie po 
zdrowiskach organizowane przez) 
ezonie wiosennym od 1 mała 


cia 
Nróe 


Str. ë 


Niebezpieczeństwa okresu świąteczn 


ODIRUTKI JARZYKOWO- OWOCOWE 


Dawne tradycje każą na Wielkanoc 
przysposobić zapasy szynek, kiełbas, ba 
bek placków, no i... alkoholu, aby wygło 
dzone postem ciało nakarmić į nasycić 
do woli. W czasach dawnych przestrzega 
no iego zwyczaju tak wiernie, że u.zty 
w'elkanocne przeradzały się częstu 

w orgie obżarstwa | pijańtwa. 
Ile kosztowały zdrowia a nawet i życia 
tiudno obliczyć. Wiadomo 


rielednckroinie wypadki śmierci wsku” 
tek pęknięcia żołądka, osirego zatrucia 
alkoholem, nie licząc już innych» drobniej 
szych nadużyć 

Święta obecne są inne, dużo skroni- 
niesze. Ale może dlatego muszą budzić 
sz.zegćlne, zę względu na zdrowie oba 
wv Bo zaopatrzyć spiżarnię w tradycyj 
re smakołyki, nie jest tak łatwo przy 
braku pieniedzy, Ucierpi na tem ich ja” 
kość. I to właśnie budzi troski. 

Już od kilku lat sprowadza się szyn- 
ki i kielbasy z prowincji. Mięso to nie 
podlega kontroli sanitarnej i czesto jest 
zakażone bądź to trychinami, bądź to wą 
grami, a nieraz į znacznie niebezpiecz” 
mię,czemi bakterjami, jakoto wąglikiem 
jadem  klełbasianym lub paratyjusem. | 
Wkońcu mięso, które odbywa długą wę 
drówkę w nieodpowiednich warunkacy, 
zawiera często wysoce trujące ptoma” 
Iny. czyli jady trupie. 

Tyle to niebezpieczeństw czyha na| 
biednego człowieka, który chce trochę 
taniej urządzić sobie Święta. 

Najlepiej oczywiście, jest nie sprowa 
zał miesa z prowincji. Ale skoro lo się | 
już stało, trzeba się zabezpieczyć przed 
me żiiwością iniekcji. W tym celu należy 
szczególnie dokładnie ugotować 
szvnkę i kiełbasy. gdyż pod wpływem 
dłuyotrwałego gotowania gina pasożyty 
j bakterie w missie. Wędzenie nie zabija 
ich. a tylko gotowanie. | 

Należy też zwrócić uwagę na prze- 


I 
I 


i 


i 


r 
| 


[ZEM Projekt belgijsk 


nie gigantyczny projekt który jak 
oczekiwać należy, dla wiedzy mieć 
będzie olbrzymie znaczenie. Oto je 
sienią roku zeszłego profesor Feliks 
Kaisin, kierownik instytutu geolo- 
gicznego przy uniwersytecie w 


cią. Wypadki takie są dość częste w o- 


;zwłaszcza rybie. 
tylko, że |wać natychmiast, 
świateczne kromki pogotowia notowały |od zabicia. Mało ludzi wie, ż 


zwłaszcza tradycyjne, wielkanocne, 
jach znajdują się z reguły 
ciepie, rozkładają się pod ich wpływem 


jajami bywa zwykle bardzo ciężka nie” 
strawncść, Jaja więc należy zawsze go 
towac przed spożyciem. 


ko nie spożywać ich w stanie zbyt świe 
żym. gdyż wtedy są niestrawne. zbijają 
się w jedną wieiką kluskę,lktóra zalega 
w żołądku. 


ciwko zakwaszająco 


przygotowania świąteczne, 


Wyprawa do wnetrza ziemi 


Już wkrótce zrealizowany zosta*| projektowane j obecnie wykonywane 
w kilku fabrykach. Szyb ma mierzyć 
narazie w średnicy tylko półtora me 
tra. Wiercenie do głębokości trzech 
kilometrów 
puszczalnie trzy lata, Maszyny będą 
pracować całkowicie automatyczriić 


PECHO 
ego. SEEM 


chowywanie zapasów świątecznych. Po 
nieważ już jest trochę cieplej, szybko się 
rozkładają. Spożycie zepsutego miesa 
grozi, wskutek nagromadzenia sie w nim 
vsptmnianych ptomain, nawet śŚmier- 
Człowiek posiada skomplikowany ‘w 
kresie wielkanocnym. Najwięcej pod | swej budowie organizm, musimy więc 
tym względem obaw budzą galarety,| w konsekwencji tego uznać prawo, któ 
Ryby należy spoży- | remu ulega: ograniczoność trwania ży” 
w terminie 24 godzin | cia. Może w tęj świadomości leży także 
e również | jedna z tajemnic jego ceny, która straci 
niebezpieczne bywają jaja, łaby swój zasadniczy  atyt, gdybyśmy 
któ | mieli przed sobą nieograniczone trwanie 
re ;uż od kilku dni są ugotowane. W ja- naszego własnego życia. 

różnorodne Inną sprawą jest jednak możliwość 
bakterje, a po ugotowaniu, jeśli stoja w przesunięcia średniego kresu życia jak 
najdalej. Istnieją uczeni, którzy przyjmu 
ią, że istnieje pewna zależność między 
wielkością osobnika a długością jego ży 
cia, najogólniej dającą się ująć tak, że 
im większe zwierzę, tem dłuższe ma ży 
cie (wyjątek stanowią tu jednak niektó- 
re ptaki i ryby). Z tej ogólnej rezuły je 
dynie człowięk zdaje się wyzwalać, za 
czyna bowiem średnio żyć dłużej, na co 
mamy dowody zupełnie wystarczające, 
I jedna jeszcze uwaga. W menu $wią , SZEZÓŻ to dowodzi? Chyba tego, że mo 


i grożą zatruciem. Następstwem zatrucia ' 


Wkońcu babki, piacki» przekładańce. 
[e najmniej są niebezpieczne. Bylesy tyl 


tecznem przeważają potrawy mięsne i A wo eRch apa pigon 
mączne. a organizm takiego jednostrun- p R pnia warun 


go 
iege pożywienia nie znosi. Brak mu in-| PYtOWania. $3 
ivch skladników, które sa odirutką prze |, AŻ- do 19 wieku przeciętna długoć | 
na soki ustroju | ŻYCia ludzkiego wynosiła 40 lat, co by 
Iziałającemu mięsu. Odtrutka ta są najmniej nie wykluczało szeregu wyjąt- 
jarzyny i owoce. ków, często nawet długowieczności. 

Na stole wielkanocnym nie powinno | Największy przyrost średniej długości 
»rakować różnego rodzaju sałatek jarzy | Życia osiągnął wiek 20, w którym prze 


nowych i świeżych owoców. Może nie | ciętnie człowiek 
być baterji napojów alkoholowych, to z 
zgoda, bo zdrowiu to one napewno się| Naturalnie, że musimy w tego rodzaju 


żyje lat 60. 


iie przysłużą, Ale na kupno owoców i| statystyce brać pod 
ia Foncept przyrządzenia pomysłowego | współczynnik, jakim stała się ogromna 
»ukietu jarzyn powinna się zdobyć każ | różnica w śmiertelności niemowląt nie- 
la zospodyni. gdyś a dziś, zmalałej w ostatnich dzie- 

Jto co przywodzą na myśl święta i|siątkach lat naskutek rozwoju higieny 
wieku niemowlęcego. Nie znaczy to tak 
że. że każdy z dziś żyjących ludzi musi 
osiągnąć ten wiek przeciętny — wcale 
nie; wiemy nawet z tej samej statysty- 
ki. że zaledwie połowa z tych, gn doży 
li Tat 30, dochodzi 60 lat życia. a jednak 
nauka dzisiejsza może już wskazać w 


uwagę ważny 


iego uczonego. MIE 


trwać będzie  mrzy* 


iaknajskromniejszego programu 
imięjętność mieskracania sabie ;(ycia. 


a m W 


Jak daleko można od siebie 


muzza Odmładzająca siła snu. 


pewnym stopniu drogę do możliwie po 
myślnej granicy życia, ~ 

By odpowiedzieć na pytanie, gdzie 
szukać tych dróg, musimy zastanowić 
się nad tem, w czem uczeni widzą przy 
czymę starzenia się. 

Wiemy, że procesy życiowe mają 
swe siedlisko w zarodzi, w której wiel 
ka gra życia odbywa się naskutek sze- 
regu zachodzących tamm, skomplikowa: 
nych procesów fizycznych i chemicz- 
nych. Otóż, zdaniem niektórych uczo* 
nych (Ruzicka) sprawność procesów 
przemiany materji komórkowej zależy 
właśnie od właściwości samej zarodzi, 
a starzenie rozpoczyna się w momencie 
kiedy iłość wody w komórkach pocznie 
się stosunkowo zmniejszać. Zagęszcza- 
nie się zarodzi pociąga za sobą niedo* 
stateczne możliwości oczyszczania orga 
nizmu z niepotrzebnych lub wręcz Szk? 
dliwych pozostałości procesów życio- 
wych. Zaczynają się promadzić w tkan" 
kach elementy które nazwać można od 
padkami pochodzenia zarówno organicz 
nego, jak i nieorganicznego. Często i 


struktura tkanek ulega zmianom zwyro- 


dniającym, a w całym organiźmie za” 
chwiany zostaje harmonijny dotychczas 
proces przemiany materji. Zjawia się 
wtedy cały szereg dających się już ła- 
two zaobserwować objawów starzenia, 
jak 
stwardafenia rogówki 

dotychczas elastyczpej, czego rezuita- 
tem jest typowa dla starości dalekowzra 
czność, zmiany naczyń krwionośnych * 
wzrost cićnienia krwi, wreszcie zanik 
stupninwy miektóry ch gruczołów wydzie 
laria wewićt trznego, produkujących sw9 
iste ciała, zwane hormonami, Tak więz 
ta podstawowa przyczyna starzenia sig: 
zmiany, w zarodzi zachodzące — prowa 
dzi w całym organiźmie do wyraźneg.) 
osłabienia czynności różnych narządów 
i ich zespołów. i 

Co z dzisłejszej wiedzy o życiu mogli 
byśmy zużytkować, by organizmowi na 
szemu dopomóc w utrzymaniu jaknajdłu 
żej młodości? Zasadą, która na pierw” 
szy rzut oka wydaje się zakreśleniem 
jest u- 


A sposób właśnie, w jaki zwykliśmy u- 


Brukseli wystąpił z szczegółowo 
opracowanym planem wyprawy nau 
kowej do — wnętrza ziemi. 

„Wiem, że będę wyśmianym i że 
niebawem osoba moją zajmą się 
pisma humorystyczne” — rzekł prof 
Kaisin do przedstawicieli prasy, któ 
ym szczegóły swego fantastyczne- 
m0 przedsięwzięcia wyłuszczał — „ale 
ego nie da sie uniknąć, boć taki jest 
uż los wszystkich jednostek, propa 
ruiących idee odbierające od zwy- 
dego szablonu” Jednakże pesymizm 
iczonego okazał się  bezpodsta- 
nym, gdyż świat naukowy odniósł 
ię do zamierzeń profesóra nader 
wrzychylnie. Natomiast 
varstwy społeczeństwa przyjęły pro 
ekt dr, Kaisina wręcz entuzia- 
tycznie, Belgfa, tak dumna ze swe 
ro rodaka, prof. Picarda  „zdo* 
vyvwcy stratosfery/” widziałabv bar- 
izo chętnie, edvbv drugi jej ziomek 
lokonał niemniej doniosłego czynu 
— w odwrotnym kierunku! 


Ku zdumieniu samego prof. Ka- 
sina fundusze dla zrealizowania je 
ro projektu w kwocie jednego mil- 
ona franków belgijskich, zebrane 
ostały w bardzo krótkim czasie. 
)pieraląc się na wyniku swych 
g-letnich prac badawczych, prof. 
aisin uważa za prawdopodobne, 
e wbrew dotychczasowym hipote- 
om — wnętrze globu ziemskiego 
nie jest płynno - ogniste 

*cz — masywne. Według jego te- 
rii. skorupe ziemi stanowią zanad- 
ięte góry i olbrzymie lasy, tworzą” 
e na iej powierzchni coś w rodzaju 
łusek”. Te ostatnie, twierdzi uczo- 
y. narastają niezmiernie powoli i. 
a przestrzęni długich epok. pochła 
iaia cale ohszary lądów, : 
Przy dzisiejszym stanie techniki 
viercenie do trzech ewentualnie 
rzech i pół kilometrów wołąb ziemi 
chodzić może za wykonalne., Dla 
okonania tych olbrzymich robrt 
vieriniczych, skonstruowane zosta: 
ą specjalne aparaty, które są już za 


e—a 


c'ezok Probst 


i samoczynnie mierzyć temperatury 
w różnych głębokościach ziemi, Wy 
dobyte na światło dzicnne pokłady 
ziemne i kamienie dostarczą poucza 
geolo 
gicznych właściwości nieznanych do 
pokładów wnetrza 
możliwości 
do 
oczekiwań tych prof. Kaisin odnosi 


iacvych  danvch odnośnie 


tąd, głębokich 
ziemi. Co się  tvczy 
odkrvcia węgla i kruszców. to 


się dość sceptycznie, . 


| 


Plaga anonimów 
szerokie M NIEBEZPIECZNE LISTY, mum 


Gdy zdarzy się jakiś większy wypa-!na pielęgniarka, która właśnie miała 


|dek kryminalny, następuje powódź atto- 
| nimów, 

„Nieznany autor“ jest postrachem 
wszystkich komisarzów policji i sędziów 
Jest on osobą, która potrafi z nieza* 
chwianą pewnością wskazać zbrodnia” 
rza, sam woląc pozostać w cieniu. Cza* 
sami taka działaność anonimowa ma 


wariość dlą policji, z reguły jednak jest, 


[ona źródłem cierpień dla tych, którzy 
|nie mogą żyć spokojnie, ponieważ się to 
ich złym bliźnim nie podoba. 

W pewnym wypadku anonim spowo 
dował prawdziwą tragikomedję. Jakiś 
złodziej skradł mianowicie eleganckiej 
pani w autobusie torebkę. Ku swemu 
wielkiemu rozczarowaniu stwierdził, że 
szeleszczącemi kusząco papierkami. któ 
re uważał za banknoty, były jakieś jisty 
misosne Ponieważ listy te różniły sie od 
siebie charakterem pisma, wskazywało 
tc, że piękna panima kilku wielbicieli. 
Pewne uwagi w liście wskazywały. że 
piekna pani zdradza swego męża. Wście 
kły spowodu zawodu, jaki go spotkał, 
złodziej zapakował wszystkie listy w 
większą kopertę, dołączył do tego parę 
anonimowych słów į wysłał to pod adre 
scm męża. 


W kilka tygodni potem para małżeń- 
ska stanęła przed sędzią dla spraw roz- 
wodowych+ ale świadek koronny tej 


sie sedziemu na oczy, l 
Orygina'ny psychologicznie wypadek 
wydarzył się kilkanaście lat temu. Pew 


A W z a 
Odb'to w drukarni Władysława Stypułkowskiego 
w Łodzi Viefrlowska 195 (Żwrki dawniej Karola 2), 


wyjść zamąż, otrzymała pewnego dnia 
list miłosny, który ją wytrącił zupełnie 
zrównowagi. Jako adresat figurował na 
kopercie pewien dyrektor generalny je” 
dnej z najpoważniejszych instytucyj w 
mieście, przytem człowiek bardzo boga- 
ty. Pielęgniarka pokazała list swemu na 
rzeczonemu, który początkowo przy- 
puszczał, że chodzi o kiepski żart. W 


| następnych jednak dniach narzeczona 


poczęła otrzymywać więcej takich lis- 
tów, których treść brzmiała coraz na- 
miętniej i goręcej. Podniecony tem 
wszystkiem narzeczony zdecydował się 
wreszcie pociągnąć rzekomego Don Ju- 
ana do odpowiedzialności. 


Byłoby doszło do katastrofy, gdyby 
generalny dyrektor pewnego dnia nie 


|przerwał nagie korespondencji. W pięć 
[lat później pielegniarka, której mąż zdo”: 


był w międzyczasie poważne stanowis- 
ko w wielkiem towarzystwie handlo- 
wem poznała młodą intelizentną nauczy 
cielkę. Poczęto mówić o miłości i nau- 
czycielka opowiedziała ze śmiechem. 
jak przed pięciu laty zakochała się w 
pięknym dyrektorze. Była wtedy pod- 
loskiem, przebywała w pensjonacie i w 
imieniu swego ideału pisała listy miłosne 
do nieznajomych kobiet. Nazwiska bra- 


| 


ła na chybi trafi z książki telefonicznej. | SerSkość i galanterja w stosunku do płci 
Dziwna igraszka losu sprowadziła obie | Pięknej staje pod znakiem zapytania, wo 
sprawy uznał za właściwe nie pokazać |te kobiety razem į dawna pielęgniarka | bec takich sentencyj: „Kobiety są jak 
kasztany— zewnątrz . piękne ; lśniące, 


mogła się dowiedzieć wreszcie, jak 


dziwny przypadek omal nie zniszczył jej| wewnątrz zepsute!" albo: 
sam sun. ' Świece nie zawsze płoną dla tego, kto 


szczęścia małżeńskiego. 


iczem jednak w wielu wypadk. uszczy- 
i pliwość czy nawet złośliwość możnaby 


| wiem, a mianowjcie: „Co się lubi to się 


kładać sobje życie, zwłaszcza zamknię 
ci w murach miast, należy do najsilniej 
wyczerpujących i przedwcześnie zuży- 
wających. Gorączka przeżyć, czy goni 
twa za emocjami, brak harmonji  miz- 
dzy pracą a wypoczynkiem, niezrozu- 
mienie potęgi, wyrównującej wyczerpa” 


Uszczy liwe 


Niezficzone są przysłowia i powie- 
dzonka dotyczące kobiety. Wiele z nich 
głosi bei chwałę i daje wyraz uwielbie- 
niu, lecz nie brak i takich, w których 
brzmi uczta złośliwości a niekiedy na- 
wet lekceważenia. Z istnienia tych róż- 
nych sentencyj, możnaby wyciągnąć 
wnuosek c» do właściwości charakteru 
kobiet poszczególnych krajów, przy- 


niezawodnie sprowadzić do mianownika 
wyrażającego się innem znów przysło= 


czubi', i 

Sądząc z przysłów łacińskich, damy 
starego Rzymu odznaczały się dużą ga 
datliwością. Dowodem tego choćby diz 
tum, imperativum: „Kobiecie przystoi 
milczenie!" Zaś pouczony widocznie do 
świadczeniem, Tuminitus powiada. „Nie 
trzeba wszystkiego wierzyć co mówią 
kobiety“, Mało pochleb. opinią Greków 
O nicwiastach ujawnia powiedzenie: „Ko 
bieta jest złem į to złem tem gorszem, 
że komiecznem*. Tęgo samego zdania 
są zresztą i Turcy. 

Jeżeli wierzyć przysłowiom rosyj 
skim, to tamtejsze „krasawicę* mają 
dość osobliwe upodobania; lud rosyjski 
mówi: „Kobieta najmocniej kocha teg», 
kto ją najmocniej bije!“ Inne przysłowie 
zaleca: „Babę kijem, konia batem!” Ale 
łagodniej już brzmi: „Miłuj kobietę jak 
własną duszę, lecz 'trząś ją jak gruszę!* 

Przypisywana masom romańskim ry 


„Kobiety i | c 


p 


o przedstawicielkach płci pięknej, 


kursu piękności” 
wiać wyższych wymagań? 


PODSŁUCHANE 


A co pan właściwie ma? 


Nr. 108 


f 


ODSUNĄĆ KRES ZYCIA? 


nią snem, nadużywanie używek (kofel 4 
na, nikotyna jtd.) —to 


przyśpieszają. Zwłaszcza sen, «a potzż JĄ 
na dźwignia odmładzająca, zbyt jest 
tekceważony, zbyt łatwo godzimy się 
na zmniejszenie jego racji, tłumacząc to 
sobie brakiem potrzeb organizmu lub go 
rzej, gwałcąc ustrój przez nadużywanie - 
środków, nasennych. Tymczasem wła: 
ściwa higjena snu byłaby w niejednym 
przypadku w stanie zapobiec złu, a na” 
wet niewinne środki, jak ciepła kąpiel 
nóg lub całego ciała, dobrze przew.etrzo 
ny pokój sypialny, czy nawet krótka 
przechadzka przed spaniem mogłaby za 
stąpić 
ujzjeden środek nasenny. 

Dalszą pomocą, dostarczaną własne- 
mu organizmowae w walce o prawidłową 
przemianę materji —to przedewszyst* 
kiem sposób odżywiania, dostosowany 
do charakteru naszegń całodziennego za 
jęcia, które, jeżeli — jako to przeważnie 
w miastach bywa—  zmusza.nas do 
tkwienła w jednem miejscu, wymaga 
także dla ludzń mających za sobą ku- 
ka już krzyżyków, lekkiej, choć pożyw 
nej strawy z przewagą 

raczej pokarmów roślinnych 
niż mięsnych. Te;ostatnie bowiem po” 
mmażają w wysokim stopniu procesy 
gnilne w ustroju, wywołując samozatri 
cien tak szkodliwe dla poszczególnych 
narządów. 

Bardzo ważnem w sposobie naogół ;e 
dnostajnym odżywiania się jest stoso- 
wanie od czasu dą czasu (1 lub 2 razy 
na tydzień) wyjątkowo skromnych posił 
ków. postu) pomagających ustrojowi do 
p yPROWAAKOOA jakby generalnej „czyst 
cj” 


Naturalnie, że sama djeta, choćby jak 
najstaranniej, stosowana, nie wystarczy: 
Najważniejszym sprzymierzeńcem bę'- 
dzie tu rozsądne stasowanie higjeny ru 
chu, nawet niekoniecznie sportów, gdyż 
najskuteczniejszą okazuje się przechadz 
ka, utrzymująca w stałej pobudliwości 
system krążenia, Tak groźny, a pow: 
szechny, niestety, sygnał starzenia się 
organizmu, jakiem jest wzmożone ciśnie 
nie, daję się zwłaszcza w swych. począt 
kach usunąć zapomocą najnaturalniejsze 
go środka, dostępnego każdemu: przez 
systematycznie uprawiane ćwiczenia od 
dechowe, prowadzące do bardzo głębo- 
kich wdechów 4 długotrwałych wyde- 
chów. One to bowiem umożliwiają u- 
trzymanie sprawności serca į oczyszcza 
ją z trucizn drogi. któremi krewipłvynie. 


przysłowia 


je oporządza”, A powściągliwy i ostroż 


ny Anglik twierdzi: 


„Kobieta į szkło są stale w niebezvie 
czeństwie”. Ciekawy jest niewątp iwie 
fakt, że wszystkie prawie narody postu 
guja się odnośnie niewiast przysłowiem 


„Długie włosy (lub: długa suknia) — ro 


zun krótki”, Oczywiście tam, gdzie n'e“ 


wiasty „postępowe * obcięły sobie wle- 
sy i suknie, 


przysłowie to straciło już 
rację bytu. 
Pisząc na temat kobiety, warto zazna 


czyć, że wymagania nowoczesne co do 
urody riewieściej, nie odbiegają zasadni 


nie może chyba sta- 


BEZROBOTNY DŻENTELMEN. 
— Więc pan chce się ze mną żenić? 


— Mam dobry gust, łaskawa pani. 


NIESZCZĘŚCIE, 
— Pod tym dębem poznałem niegdyś 


przy okazji niepogody moją żonę. 


— To pan sam sobie zawinł. Pod- 
zas niepogody nie należy się ukrywać 
od drzewem. 


hmm 4 


Za redakcie odpowiada: Roman Furmarński. 
a wydawnictwo odpowiada: 


Władysław Styputkowski. 


| 
| 


wszystko są Ą 
czynniki, które starzenie się organ.zmu | 
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czo od postulatów wieków miniosyci, cy dawa 
które głosiły: Piękna kobieta powinua JWezwano p 
mieć siedmiokrotnie trzy wdzięki: ' lekarz : 

1rzy biale: skórę, ręce, zęby. — Trzy Alnym I po 
czarne: oczy, brwi į rzęsy, — Trzy czer joy przewiózł 
wone; usta, paznogcie i policzki.-—1rzy skiego w Ra 
długie i wysmukłe: ramiona, włosy, cia | Samobólz: 
ło. — Trzy małe: — nogi, uszy, zęby.— [hw B à je: 
Trzy szerokie: piersi» czoło. i przestrzeń alcere 
między brwiami. — Trzy miękkie: palce Dali bać 
włosy 1 wargi. eż y PZ 

Zdaje się, że jury nowoczesnego „Kon SU yi on i 


Walk zakl 
piek dobrze 
sawo przy | 
dy jednak I 
tek stracił pr 
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Łódź, 20 l 
Wydarzył Się. i 
Y al. Radw. 
kiewicz, z 
ńskiej 56, 
tewnętrznych 
Fra na brul 


